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me dolaramispieszą się z
Dopiero na przyszłe; wiosnę
Kongres rozpatrzy plan Marshalla
K onsternacja w Londynie po ośw iad czen iu  prezydenta Trumana

ESJ E
KRAKOWSKIEGO is

Z j a z d  d e le g a t ó w  
Związku Uczestn ków 

Walki Zbrojnej
0 Niepodległość i Demokracją

województwa gdaósJt ege i
W niedzielę, dn. 17 bm„ o godz. | 

10, w  sali Polonii, we Wrzeszczu < 
(Al. Rokossowskiego) rozpoczną 
się obrady II Walnego Zjazdu de­
legatów Związku Uczestników7 
Walki Zbrojnej o Niepodległość
1 Demokrację wojew. gdańskiego. 

Porządek dzienny zjazdu jest na
stępujący:
1. Otwarcie i powitanie przed­

stawicieli władz i partii.
2. Powołanie przewodniczącego 

i prezydium.
3. Przemówienie przedstawi­

cieli władz, wolska* partii i orga­
nizacji.

4. Odczytanie protokółu z po­
przedniego Walnego Zjazdu.

5. Sprawozdanie Zarządu.
6. Sprawozdanie Komisji Re­

wizyjnej.
7. Dyskusja nad sprawozda­

niami.
8. Wybory Zarządu Związku, 

Komisji Rewizyjnej oraz delega­
tów na Ogólnopolski Zjazd.

9. Wolne wnioski.
Zamknięcie obrad i wyjazd na

wspólny obiad.

NOWY JORK, 15.8. (Obsł. wł.). — Prezydent Truman 
oświadczy! na konferencji prasowej w Białym Domu, że 
w chwili obecnej nic nie wskazuje na konieczność zwołania 
specjalnej sesji Kongresu, który jak wiadomo, zbierze sie do­
piero w styczniu 1948 r.

Prezydent powiedział również, 
żeni©może określić rozmiaru po 

mocy, jakiej Eu­
ropa może się spo 
dziew a ć na pod­
stawie planu Mar­
sh a-11 a.

Truman odmó­
wi! wszelkich ko­
mentarzy odnoś­
nie kryzysu go- 

: spodarczego w W'd 
kiej Brytani'.

Oświadczenie prezydenta Tru­
mana, że nie widzi potrzeby 
zwołania specjalnej sesji Kon­
gresu, przyjęte zostało przez 
czlećlków delegacji brytyjskiej w 
Waszyngtonie z dużym rozcza­
rowaniem.

Obecnie — zdaniem obser­
watorów politycznych — nie 
ma już żadnych szans na przy 
śpieszenie realizacji planu Mar 
shalla (ub na jakąkolwiek „spe­
cjalną pomoc USA dia państw 
europejskich przed szczegóło­
wym opracowaniem planu 
Marshalla i zatwierdzeniem 
go przez Kongres, co w naj­
lepszym wypadku nastąpić mo 
że w marcu 1948 r.
LONDYN, 15.8. (Obsl. wi.). — 

W kolach politycznych Londynu

panuje wielka konsternacja z 
powodu oświadczenia prezyden­
ta Trumana. Zdziwienie jest 
tym większe, że jak wiadomo 
William Clayton i trzej czołowi 
ambasadorowie Stanów Zjedno­
czonych w Europie powiadomili 
w ubiegłym tygodniu ministra 
Marshalla, że jedyną drogą do 
przyjścia Europie z pomocą jest

Borinowsku
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Problem nowy. który wypłynął 

w czwartek, to stosunki miedzy 
WiN d UPA.

Stwierdzone zostało na podsta. 
wie dokumentów, że w r. 1945 i 
1946 istniały kontakty między 
WiN a UPA — kontakty nawiąza. 

I ne z inicjatywy WiN na platfor- 
\ mie wspólnej walki polskich i u. 
| kraińskich faszystów przeciw Pol. 
sce Ludowej i Związkowi Radziec. 
kiemu. Istniały kontakty w tym 
samym czasie, kiedy płonęły poi

Bertnowskicj, oskarżonej o znę­
canie się nad współwięźniarka-

zwołanie specjalnej sesji Kongreśrni w obozie koncentracyjnym, 
su. Podkreślają tutaj, że fakt,' Bortnowska skazana została na 
iż prezydent lruman nadal ¡karę więzienia na przeciąg lat

oby- 
oraz

wstrzymuje się od wypowiedzi : trzech, pozbawienie praw 
na temat kryzysu angielskiego j watelsklch na dwa lata
świadczy,-o tym, że wypadki o- 
statnich kilku tygodni nie wpły­
nęły wcale na rewizję jego pla­
nów.

WASZYNGTON, 15.8. (Obsl. 
wł.). — W angielskich kolach 
politycznych oświadczają, że 
postawa prezydenta Trumana 
może ujemnie wpłynąć na po­
wodzenie rokowań gospodar­
czych, jakie mają rozpocząć się 
w poniedziałek między W. Bry­
tanią a USA.

s k a z a n a
na 3  łta  «ipztan a i rowców, kiedy ginęły polskie dzie- 

Sąd Okręgowy w Warszawie j ci,od n0ŻV ukraińskich wychowem 
wydał wyrok w sprawie Marii i Bi/Zera.

| Oskarżony Strzałkowski usiłował 
| te kontakty zbagatelizować. Tłu- 
] moczył, że szło o uzyskanie od ban 
j  derowców informacji i skłonienia 
i' ich do zaniechania antypolskiej 
działalności.

..Wywiad musi umieć być u. 
i przejmym..jeśli trzeba“ — tak ob. 
jaśnia serdeczny ton odczytanej 
przez prokuratora korespondencji 

\ między WiN a UPA. Tłumaczenie 
j to nikogo nie przekona. 
i Osobliwa to uprzejmość i ser- 
| deczność wobec „upowskich“ ban­
dytów. idąca w parze z zaciekłą 
nienawiścią do Polaków — demo-

HHMMtHIIMlIMtlHMHMIS
świadczonymi innym obcym wy. 
wiadom.

Oto do Lodzi zjeżdża agent je­
dnego z obcych wywiadów dla pro 
wadzenia szpiegowskiej roboty. 
Władze Bezpieczeństwa postana- 
wiają go inwigilować. WiN do- 
wiedział się o tym postanowien u. 
I juz idzie po linii winowskiego 
wywiadu odpowiednia szyfrówka. 
..Pocoście to przekazywali“ — pyta 
prokurator Strzałkowskiego — by 
pomóc władzom Rzeczypospolitej,

skie wsie, podpalane przez bandę- czy też, by pomóc obcemu szpie. 
—■ »-- J-'- gowi?“.

Strzałkowski milczy chwilę. ..Nie 
wątpliwie, by ostrzec szpiega“ — 
mówi wreszcie.

Co można dodać do łych słów?

konfiskatę mienia. Na poczet ka­
ry zaliczono jej areszt ód dnia 
10 marca 1947 r.

K r w a w e  w a l k i  
na Jawie

BATAWIA,. 15.8 (Obsł. w!.). Holen­
derski ¡komunikat wojskowy donosi, że kratów 
w centrum Jawy doszło do pięciu po­
ważnych starć między Holendrami i od 
działami republikańskimi. 6 osób zosta­
ło zabitych a 14 rannych. derowcow szła w parze z usługami

Serdeczność w stosunku do ban.

Na Radzie Bezpieczeństwa

Delegat In d o n e zji z a ż ą d a ł
całkowite) ewakuacji wojsk holenderskich

NOWY JORK, 15.8 (Obsł. wł.). Na 
dzisiejszym posiedzeniu Rady Bezpie­
czeństwa przy omawianiu sprawy Indo­
nezji, obecny był dr Suta.n Sjahrir, byiy 
premier Indonezji. Rada postanowiła, 
większością dziewięciu głosów przy 
dwóch wstrzymujących się zaprosić do 
obrad przedstawiciela. Filipin,' generała 
Carlos Romiilo. Delegat Belgii przy po­
parciu Anglii, USA i Australii, domagał 
Się dopuszczenia do obrad przedstawi­
cieli Wschodniej Indonezji i Borneo.

Zabierając z kolei głos, przedstawi­
cie! Indonezji, dr Sjahrir, oświadczył, że 
jak widać z dotychczasowego rozwoju 
wypadków, Holandia nigdy nie myślała 
poważnie o pokojowym rozwiązaniu kon 
fłiktu w Indonezji. Cała akcja Holandii 
zarówno polityczna jak i wojskowa i go­
spodarcza była niczym' innym jak tylko 
przygotowaniem do agresji .przeciwko 
swemu partnerowi z porozumienia w 
Linggadjati.

Nowa grupa przestępców gospodarczych
powędrowała do obozów pracy
Komisja Specjalna uwalnia nas od szkodników

i wyznaczenia komisjipublikańskich
ONZ,' która czuwałaby nad wypełni«-! rektorami*KKO*— 
miem polecenia ONZ

Walka ze wszelkiego rodzaju prze ja 
wami szkodnictwa gospodarczego pro 
wadzona przez poszczególne Delegatu 
ry  Komisji Specjalnej w całym kraju  
trw a nieustannie.

Ostatnio powędrowała do obozu p ra  
cy nowa partia  przestępców-społecz­
no -  gospodarczych. Na pobyt w  obo­
zie na okres 16-tu miesięcy skazany 
został m. in. dyrektor Komunalnej Ka 
sy Oszczędności w W ałbrzychu Zieliń 
ski Jerzy.

Zieliński otworzy wespół z wicedy-
j [•.=¿ciurami ±civu — Missukiem i Cie- 
1 chanowi czem bezprawne konto w PKO

niejakiem u Ostrowskiemu, finansując 
w ten sposób spekulacyjne transakcje 
oraz ułatw iając tem u ostatniem u uprą 
wianie handlu łańcuszkowego.

Za „wspaniałomyślność“ wobec spe­
kulanta powędrowali również do obo 
zu na okres 15-tu miesięcy poza Zie­
lińskim. wspólnicy jego: Missuk Józef 
i Ciechanowicz Marceli.

Wspomniany już spekulant Ostrów 
ski Jan, główny bohater afer spekula­
cyjnych skazany został na 2 lata obo­
zu pracy przymusowej. Ostrowski bę

w W ałbrzychu wysłał w porozumieniu 
z kierownikiem Centrali Różyckim 
większą ilość porcelany do Warszawy 
bez zapłaty i zabezpieczenia, w celu 
sprzedaży, na wolnym rynku. Dó prze 
prowadzenia nielegalnej transakcji za 
chęciła Ostrowskiego m. in. prowizja 
w wysokości 100 tys. zł. wypłacona mu 
przez wymienionych już wyżej dyrek 
torów KKO. Za udział w tej machina 
cji również Różycki posiedzi 18-cie mie 
sięcy w obozie pracy.

Ostrowski wykazął swój „spryt“
dąc urzędnikiem  Centrali Zbytu Por- również w innej transakcji. Tym ra-
celany, F ajansu .i Wyrobów Szklanych

E A M  apeluje do opinii świata
i ostrzega przed nową prowokacją faszystów greckie» 
D a l s z e  p o s t ę p y  p o w s t a ń c ó w  w  M a c e d o n ii

zem chodziło o niedozwolony wywóz 
i sprzedaż na wolnym rynku większej 
ilości zbóż z Ziem Odzyskanych. W 
m achinacjalch tych przyszli Ostrow­
skiemu z pomocą współwłaściciele 
przedsiębiorstwa „Biura Zakupu i 
Sprzedaży Ziemiopłodów i Wyrobów
Mącznych“, Rogowski i Ziółkowski. __ __ _

Rogowski rozpamiętywać będzie w U p ; , .
obozie swoją winę w przeciągu 18 -tu ! ', , 1 1 ^  w  L c rłre
miesięcy, Ziółkowski zaś w ciągu 12-tu i ■■orainich p artu  tu ż  po PSI.. 
miesięcy w obozie pracy. I Jedno różniło W RN od PSL.

Materiały prokuratora rozbiły 
całkowicie jeszcze jedną tezę obron 
nq oskarzonęgo — jakoby wywiad 
WiN przedstawiał się z wojskowe 
go na wyłącznie polityczno ■ gos­
podarczy.

Dane o demobilizacji WP o cyf. 
rach nowego poboru, o jednostkach 
marynarki wojennej — do jakich 
celów politycznych, do jakiej akcji 
politycznej mogły się przydać te. 
go rodzaju materiały?

Mogły się przydać jedynie dla 
celów wojskowych, dla obcych 
protektorów WiN.

* *  *

Obrona przypuściła szczególny 
szturm do materiałów ̂ cytowanych 
przez prokuratora, dotyczących za 
mieszczania na liście „pode rza. 
nych" osób. które pomagały Zy. 
dom w okresie okupacji. Szło jej 
o wykazanie, że osoby te znalazły 
się na „fiszkach“ kartoteki me ja. 
ko pomagający żydom, lecz jako 
lewicowcy.

1 łumaczenia — tłumaczeniami, 
a dokumenty — dokumentami. 
Przewodniczący sądu stwierdza, 
ze w cytowanych przez prukurato.  
ra „fiszkach“ jako jedyne .prze. 
stępstwo“ wymienione jesl prze- 
chowywanie Żydów.

Atak s:ę nie udał. Ale uwypu. 
klił inną rzecz: oto nawet obrona 
me przeczy, że .Londyn“ gotował 
na pierwsze dni swej władzy wiel. 
ką rzeź Polaków - lewicowców. 
Polaków ,  demokratów Polaków, 
działaczy robotniczych i chłop- 
skich.

Rozprawa czwartkowa uwypukli 
la dużą rolę. jaką w rachubach 
ViN odgrywał W RN. Strzałkom.

ATENY, 15.8 (Obsł. wł.). Rzecznik 
Centr. Komitetu EAM oświadczył w 
czwartek na konferencji prasowej że 
sytuacja przeszło 30.000 więźniów ’ poił-, 
tycznych, wywiezionych na różne wy-* ® I:

Za machinację towarami przejma j W  RN był orupka Generałów bez 
się przekonali o ich straszl.wej sytuacji, czebnośc armii, przede wszystkim w czonymi do rozdziału reglam entowane w o isk n  ~Tenn - ,

---------- - - -  - .....................................................................-  . - • osariwml m etal; „7 „a  1 W O JSK O  m i a ł y  n o .ATENY, 15.8 (Obsł. wł.). W kołach Macedonii i Epirze. Równocześnie przy- go osadzeni zostali w obozie pracy na . 
zbliżonych do rządu greckiego krążą po- P® sl‘e Zervasa. i okres712 miesięcy pracownik „Tczew- ;  ̂i o rczyc

że rząd grecki zamierza zorga- W dalszym' ciągu , przeprowadza się skiej Spółdzielni Spożywców“

miały
WRN-owskim niby — 

om z generałom winowskie wtyczki oj
spy Morza Egejskiego, jest pod każdym n‘zowac r.noc s^ | teS0 
Względem tragiczna aby wJ ^ P ic. repjib.ikanow

nizować „noc świętego Bartłomieja“, aresztowania wśród republikanów. Kobyliński Józef, urzędnik z Rem- PPS. Na te wtyczki rachowali in
...........  LONDYN, 15.8 (PAP). — Jak wynika bertowa.

Komitet apelował do uczuć ludzkich 
Dr Sjahrir zażąda} od Rady Bezpie- korespondentów zagfanicznych prosząc

S &  ¡"terno- i "powtórzyły sfę zajścia, jakie wydarzyły j
Osobistości zajmujące oficjalne stano- i napływających z Aten, po-. Ponadto na 1 rok więzienia powę- b iący w ^ o w g m  cza sie*  ''hała śl i w  a

b j wisko zapowiadają „ważne wydarzenia : *wsfcańcy greccy, którzy umocnŁi się na drowało szereg szkodników gospodar- *.
ej i masakrę republikanów w raziie, gdyby j wyży™? Orammos^ zagrażają kilku du- j czych za popełnienie nadużyć, upraw ia \ relf la m ę  ..w ia tro m  od K r a k o w a \

cii iRAldż «nr! t -u  - '  . i .... ' ..... j-------- w - j powtórzyły się zajścia, jakie wydarzyły i miastom w północnej i zachodniej ;i nie potajemnego gorzelnictws
cji wojsk holenderskich -z obszarów re- wama więźniów politycznych i naocznie się w Konicy (mowa tu o ofensywie, ! J™ : Ammtenie j  * stwa oraz inne przestępstwa.

Grzywny nałożone na nieuczciwych kupców
przekroczyły tuż sumę 10 etdianów

K om plet o rzekający  G dańsk iej D e­
leg a tu ry  K om isji S pecja lnej n a  p o sie ­
dzeniu w  dniu 9 bm. u k a ra ł g rzy w ­
nam i około 50 n ieuczciw ych, kupców . 
Ogólnie biorąc, grzyw ny, k tó ry m i u- 
karamo kupców , p rzek roczy ły  ju ż  su- 
W? 10 m il. zł.

M iędzy innym i n a  osta tn im  posie* 
dzeniu u k a ran y  został g rzyw ną w.' w y ­
sokości 100 ty s. zł Andrzej Turs*, w ła 
ściciel sk lepu z obuw iem  w  Tczew ie 
za p rzek roczen ie  m arży- zarobkow ej i 
n iep raw id łow e prow adzen ie  księgo­
wości. ,

W łaścicielkę re s ta u ra c ji  z L ęborka, 
Felicję Kołek, u k a ran o  ąrzyw ną w 
w ysokości 200 tys. z ł za b rak . cennika 
i p rzek roczen ie  ceny n a  pap ierosy ,

skiego, u k a ran o  grzyw nę, w wys. 100 
tys. ,z ł  z.a b ra k  cenn ika. Mariana Ra- 
choaia z W rzeszcza, w łaściciela  sk le ­
pu spożywczego, u k a ran o  grzyw ną w 
wys. 100 tys. zł za p rzek roczen ie  ceny 
na  m asło  i sól. Mieczysława Migdal- 
skiego z L ęb o rk a  ukaran o  grzyw ną 
w w ys. 50 ty s zł za  p rzek ro czen ie  cen 
n a  słoninę, Wandę Wasilewską z G dań 
ska — grzyw ną w wys. 50 ty s. z ł za 
b ra k  cenn ika  i w ygórow ane ceny na 
sm alec,, Urszulę Konewko — piekarza  
ze S ta rg a rd u  — grzyw ną w wys. 50 
tys. zł za sprzedaż c h le b a ’ po wyższej 
cenie. Anna Szatyńska z G dańska u- 
k a ran a  została już po raz  drugi w tym  
roku  grzyw ną w wys. 50 ty s , zł za to 
że uzależn ia ła  sp rję d aż

e r;=l! '. .P r* e « c W f H  Dplegatura K o m 'aJi'sp ep J.ln e i .
w .  -  p  « .  m  « - i* ™  i ■Krakow!c *  * r“ ie ° d 5 “ 9viadomosc o utworzeniu : 7„krnínna V  <= - L t ,  ck*’» ^

Rzeźniką z Lęborka, Mariana Rzeszów °d kupna warzyw.
’ ziem niak ó w

nie potajemnego gorzelnictwa i garbar I wiejącym ponoć w PPS.
1 Krakowski sztab WiN osiadł w 
więzieniu. Przestał wiać również 
.. WRN-owski wiatr od Krakowa“. 
Pozostały tylko zeznania Strzał­
kowskiego. świadczące raz jesz­
cze o tym. jak słuszne były uchwa

potwierdzona wiadomość o utworzeniu ! nia PrzeiPro w adz:ła  na terenie woje-

W obućzui tej groźby EAM ogłosił na- i c je lotnicze Udziale ljo  kontrolerów, podda-
stępują-pe ostrzeżenie: j J jsiOWY JORK 1.5 8 (PAP) — Na ą̂c kontroli 600 Punktów  sprzedaży.

„Ohydne ¡zamiary rządu i jego ag e n -! czwartkowym^ posiedzeniu Rady Bezpie- l9 ostatniej Rady Naczelnej PPS.
tow oraz .terrorystów są bacznie sledzo- czenstwa, poświęconym debacie nad sy- i „„„ L „ u- e . proto uit, , , , , An  • ,
ne przez cały naród. Podkreślamy, że tuacją w Grecj, wygłosił przemówienie ‘v' ; . T . , y , 2 PO^reranie cen nad j ~J L. eprzejednanej
całkowita odpowiedzialność za wprowa- | delegat radzieeki Andrzej Gromyko u--Rll->'-h 1 u^.-^jyan-.e towaru. “ ___________ r W-
dzenie w czyn zbrodniczych zamiarów i Delegat radziecki oświadczy!, że rezo 1 " '
spadłaby na rząd. j ¡ucja amerykańska, domagająca się, aby ?  f | t £ f  U » « H > # a A a i  f i l  O O A  ( 1 0 1 A  A A f l  I

Niech rząd weźmie pod uwagę .to o- j Rada Bezpieczeństwa uznała winę Alba- I . U w w d l  U W  W i l l  I l l S f e w i  | 4  U t S o  g i l »  T f
strzeżenie i zastanowi się. nad konsek-| nil, Bułgarii i Jugosławii, w wywołaniu V  W
wencjami swoich zamierzeń. Byłoby do- | incydentów granicznych i stwierdziła, że -1)1*7 U W  fi 7  jfjft D a  « b  IU I „ i i  «a * *
brze, aby wraz ¡z rządem zastanowili się ¡„zagraża to pokojowi“ — jest absolutnie 1 4  7 1 1 5 4  (O iii f  MM f i l  l a l i  W I gjO f u C Z I I  I w tI /
także nad ciążącą odpowiedzialnością ! n'e przyjęcia dia Związku Radzieckie- Bilans handlu zagranicznego Polski za 
przebywający w, naszym kraju przed sta- ] , . . I-sfe półrocze 1947 r przedstawia
wteiele zagranicznych protektorów , tego Zdaniem przedstawiciela ZSRR jedyna następująco (wg cen światowych): 
rządu“. i . zmiana jaka zaszła ostatnio w Grecji — Prżywiezóno do Polski towarów war-

ATENY 15 8 (Obsł w!) Swtuacia : ° ta,’- l e , ec,n’e zawija j,4 do portów tości 108.348 tys. doi., natomiast wywie-' 
wojsk rządowych m  froncie sta z ureCk,C" okrl  y amerykańskie z bronią ziono zaganicę za 96.824 tys doi.
Z a  na dzPń coraz S e  i kndvczna " ar™1 rz^ P wej,' nazwat rei Analogiczne cyfry otPczone w cenach„ I “, - “ roz-ej krytyczna, zo.ucję amerykańską, aosmda.ną i oswiad krajowych wynoszą w przywozie 

Rząd gie-ki wzywa zagranicę do u- czyi, że może ona jedynie podważyć au- 14 339 904.000 z? 
pomocy, ażeby zwiększyć li- rorytei ONZ. * * 1 13.382.589.000 *Ł ’

się

.1 dzielęnia zaś w wywuizie

Obroty handlowe Poiskr w czerwcu 
br. wyniosły 25 400.000 doi., w przywozie 
oraz 21.104.000 doi. w wywozie. VV prze­
liczeniu na złote przywóz wyraża sie 
kwotą 4 027.015.000 zi, wywóz zai 
3 643.528.000 zł.

Liczby powyższe ne »heim,,;, orzv- 
wozii w ramach dostaw UNNRA emo- 
b"u amerykańskiego i reparacji z Nie­
miec.
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OGT protestuje
przeciwko podwyżce
ce n  C h leb a

PARYŻ, 15.8 (PAP). W związku i  pcd 
wyższeniem ceny chleba we Francji 
przeszło 100 procent — kierownictwo
CGT ogłosiło protest, w którym wyraża 
niezadowolenie z powodu tego, że rząd 
nie zasięgnął w spraw'? ceny chleba o- 
pinii konsumentów.

Rn kc a íiieííiiecka
„sprzec wio się ‘ 
nacjonalizacji kopalń

BERLIN, 15.8 (PAP). Przewodniczący, 
niemieckie! Unii Chrześcijańsko • Demo­
kratycznej w brytyjskiej strefie okupa­
cyjnej, dr Konrad Adenauer oświadczy! 
na kongresie w Reckłiftghausen, że par 
tia jego odrzuca brytyjski projekt na­
cjonalizacji kopalń Zagłębia Ruh-ry i in­
nych k.uczowyeh gałęzi przemysłu nie­
mieckiego Dr Adenauer podkreślił, że 
Unia Chrześcijańsko • Demokratyczna 
jest zwolenniczką idei federalizacji Nie­
miec.

100 koresooii ntów z zagrań cy
śledzić będzłe
ptzeii i g  wybirów na Węgrzech

BUDAPESZT, li.8  (PA P). — Wę-
gierski m inister inform acji Erno Mi- 
halifi oświadczył, że do Węgier przy­
będzie prawdopodobnie około 100 ko­
respondentów zagranicznych by śle­
dzić przebieg wyborów do Zgromadzę 
nia Narodowego, wyznaczonych na 
dzień 31 bm.

Best's skie wymordowanie
studentów chińskich

MOSKWA, 15.8 (PAP), Jak donosi 
agencja TASS, wychodzący w Hong- 
Kong dziennik ,.Czuan-Sjan-Pao“, powo­
łując się na źródła zbliżone do ta jnej 
policji w Czang-Czun komunikuje, że 
większość studentów uniwersy‘etu, aresz 
towanych przez władze zostało zamor­
dowanych. Naoczny świadek opowiada, 
że studentów tych wrzucono do głębokie 
go stawu gdzie utonęli. Staw o oczono 
drutem, aby uniemożliwić ofiarom ratu­
nek.

Jugosławia arotss u e
przeć wko n d n a prawa azyiH 
przestępcom wojennym

Rząd USA chce zmilitaryzować Amerykę Łacińską
a następnie podporządkować jq swoim planom
Ostrzegawczy głos W allacea na łamach „New Republic’’

NOWY JORK, 15.8. (PAP). B. w iceprezydent Stanów Zjednoczonych Hen 
ry  Wailace w artykule na łam ach „N ew Republic“ wzywa delegatów na 
konferencję am erykańskich m inistrów  spraw  zagranicznych, k tóra rozpoczy­
na się 15 bm. w okolicach Rio de Janeiro , by odrzucili p ro jek t rządu Trn- 
mana w sprawie standaryzacji uzbrój enia na półkuli zachodniej.

Wailace twierdzi, że rząd am erykan 
ski chce zmilitaryzować Amerykę Ła
cińską, zaopatrzyć ją  w broń, wypro 
dukowaną w Stanach Zjednoczonych 

zapewnić kierowniczą rolę dla S ta­
nów Zjednoczonych wśród państw  A- 
m eryki Łacińskiej. Żadne z państw  
Ameryki Łac. — pisze Wailace — jeżeli 
nie dąży do dyktatury, nie może podpi 
sać się pod doktryną Trum ana.

Wailace podkreśla, że stronnictwa 
liberalne w państw ach Ameryki Łaciń 
skiej stale występowały przeciwko po 
woływaniu się obecnie na doktrynę 
Monroego, zdając sobie spraw ę z te ­
go, że S tany Zjednoczone zechcą wy­
korzystać ją dla usprawiedliw ienia 
swej ingerencji w sprawy wewnętrzne 
tych państw. Stronnictw a te są słu­
sznie zaniepokojone projektem  standa 
ryzacji uzbrojenia we wszystkich 
państw ach Ameryki Łacińskiej.

Wailace wzywa jednocześnie konfe­
rencję w Rio de Janeiro, by poświę­
ciła uwagę i czas zagadnieniom gospo 
darczym kontynentu, jak  to zapropo­
nował na Radzie Gospodarczo - Spo­
łecznej ONZ delegat Chile Santa Cruz. 
Wailace zgadza się z twierdzeniem 
Santa Cruz, że życie gospodarcze w 
państw ach Ameryki Łacińskiej wciąż 
jeszcze m a charak ter prym ityw ny i 
na wpół kolonialny.

Wailace kończy swój artykuł na­
stępującym apelem: „Niech delegacje 
państw  Ameryki Łacińskiej na konfe­
rencję w Rio de Janeiro  uświadomią 
sobie okoliczność, że standaryzacja u- 
zbrojenia nie będzie lekarstw em  na e- 
pidetmię, szerzącą się Wśród 75 milio­
nów ludności tych państw  i nie przy­
czyni się do zlikwidowania analfabe­
tyzmu w  tych krajach. Niech odpo­
wiedzą, że k raje  Ameryki Łacińskiej 
nie mogą sobie pozwolić na tak wielkie 
w ydatki na uzbrojenie, a  jeżeli S ta­
ny Zjednoczone są tak bogate, iż mo­

gą się dzielić z innymi, to k raje  Ame­
ryki Łacińskiej wolałyby maszyny i 
w arsztaty, aniżeli arm aty i inny sprzęt 
wojskowy"

MOSKWA, 15.8. (PAP). Dzisiejsza 
..Praw da“ zestawia rozpoczynającą się 
konferencję państw  am erykańskich w 
Rio de Janeiro w niedawną konferen­

cją paryską .stwierdzając, że m ają o- 
ne ten sam cel — utrw alenie hegemo­
nii światowej Stanów Zjednoczonych.

Dziennik radziecki pisze, że pań­
stwa południowo - am erykańskie już 
obecnie są praw ie kolonią am erykań­
ską; bowiem ich życiem gospodarczym 
i polityką wew nętrzną kieruje im pe­
rializm  am erykański, który dyktuje 
im taki rozwój przemysłowy, jaki od 
pow iada USA.

Kuba pod dyktandem  Stanów Z jed­
noczonych rozwija przede wszystkim

U d z i a ł  P o l s k i
w Mięiłzparodowoj Orgaiiizasp /racy

W dniach 4 — 11 sie rpn ia  b r o b ra ­
dow ała w G enew ie sta ła  Kom isja Rol­
na M iędzynarodow ej O rganizacji P ra ­
cy. Kom isja ta pow ołana je s t do 
opracow yw ania  w niosków  w sp ra ­
w ie m iędzynarodow ej reg lam en tac ji 
ochrony p racy  ro bo tn ików  rolnych. 
Składa się ona z 12 rzeczoznaw ców  
w zakresie  stosunków  socjalnych w 
ro ln ic tw ie  różnych krajów .

Z ram ien ia  Polski w skład  K om i­
sji wchodzi m in iste r pełnom ocny dr 
Adam  Rosę. W zastępstw ie  m in. Ro­
sę, k tó ry  n ie  m ógł uczestniczyć w pra  
caob K om isji, b ra ł u d z ia ł w o b ra ­

dach inż. Jan  D ruto , d y rek to r D e­
p a rtam en tu  w Min, R olnictw a i R e­
form  R olnych.

Jako  przedstaw icie l R ady A dm ini­
s tracy jn e j M iędzynarodow ego B iu ra  
P racy  uczestn iczył w p racach  K om isji 
sta ły  delegat Polski w M.B.P dyr. 
H en ry k  A ltm an z M in isters tw a P ra ­
cy i O pieki Społecznej.

K om isja rozw ażała zagadnienia  cza­
su p racy  robotn ików  roln ików , u r lo ­
pów oraz  system u płac m in im alnych  
w ro ln ic tw ie . W nioski K om isji służyć 
będą za podstaw ę m iędzynarodow ej 
reg lam en tac ji tych  zagadnień.

Przedstawiciele Rządu RP i dyplomacji
skłatiaą miyą fiufprskie, iir gtilz.e prąc /

Wczoraj w godzinach południowych 
przybyli na ul. M uranowską, gdzie 
pracuje przy odbudowie bułgarska 
brygada pracy, przewodniczący Towa 
rzystwa Przyjaźni Polsko - Bułgar­
skiej w icem inister Szyr i wicemini­
ster Odbudowy Pietrusiewicz.

Przybyli ponadto: M inister Pełno­
mocny Bułgarii Tagarow, am basador 
Czechosłowacji H ejret, przedstawiciel 
ambasady Jugosłowiańskiej radca Zem

lak, przedstawiciele Kom itetu Słowiań 
skiego i Towarzystwa Przyjaźni Polsko 
Bułgarskiej. Gości w itał kierownik 
brygady bułgarskiej Bohaczek i m ir 
Kasprzak.

Krótkie przemówienie wygłosił: Mi 
n ister Tagarow, wiceminister Szyr i 
ob. Sokorska, w imieniu organizacji 
młodzieżowych. Młodzi Bułgarzy za­
prezentowali gościom ludowe tańce bul 
garskie.

przem ysł cukrowniczy, Boliwia dostar 
cza cyny, Kolumbia i Salvador — ka­
wy, Honduras — bananów itd.

Monopoliści am erykańscy — konklu 
duje dziennik—chcą wykorzystać ofoec 
ną konfererfcję w celu obciążenia 
państw  południowo - am erykańskich 
dodatkowym obowiązkiem dostarcze­
n ia środków pieniężnych dla baz woj­
skowych USA.

„Praw da“ wskazuje dalej na opór,
jaki napotyka ekspansja am erykań­
ska w  Argentynie, na skutek starcia 
z interesam i monopolistów angielskich.

Meksyk i Kolumbia sprzeciwiają się 
szkodliwym dla nich traktatom , na­
rzuconym im przez Stany Zjednoczo­
ne, zaś prezydent Chile w ystąpił pub 
licznie przeciwko podporządkowaniu 
arm ii chilijskiej dowództwu zagranicz 
nemu.

„Praw da“ podkreśla przy tym zna 
m ienny fakt, ż e . obecnie po opanowa 
niu Kanady, S tany Zjednoczone w y­
powiadają się za jej udziałem w kon­
ferencji, chociaż dawniej sprzeciwiały 
się temu, uważając Kanadę za agen­
ta Angli.

Stwierdzając, że S tany Zjednoczone 
podporządkowują scbię państw a po­
łudniowo - am erykańskie, operując 
obiecankami pomocy gospodarczej, 
„Praw da“ pisze: „Losy państw  połud­
niowo - amerykańskich, które się znaj 
dują pod stałym dyktandem  swego 
potężnego sąsiada i tracą coraz b ar­
dziej swą niepodległość, są bardzo po 
uczające. Powinni o tym pomyśleć 
wszyscy ci, którzy obecnie w Europie 
w ysuwają argum enty o konieczności 
pójścia na rękę Stanom Zjednoczonym 
w  dobrowolnym ograniczeniu swojej 
suwerenności.

Gfówne zadania
lustratorów podatkowych

Wczoraj odbyła się w sali Miejskiej 
Rady Narodowej odprawa^ społeczny zu
lustratorów podatkowych. Omówiono sze 
reg zagadnień związanych z czynno­
ściami lustratorów podatkowych.

Głównymi zadaniami lustratorów podał 
■kowych jest przeprowadzanie ogó.nycn 
oględzin przedsiębiorstw oraz kontrola 
ksiąg handlowych. Ponadto do zadań lu­
stratorów należy przeprowadzanie wy­
wiadów, zbieranie informacji i materiałów 
niezbędnych da ujawniania osób uchyla­
jących się od opodatkowania, prawidłowe 
ustalenia zobowiązań podatkowych, ścią 
gnięcie należności podatkowych dłuż­
ników oraz wykrywanie nielegalnych pro 
cederów zarobkowych.

Eksportujemy chemikalia
do Bułgarii

dotychczasowejW ramach dotychczasowej urnowy 
polsko -  bułgarskiej odszedł z Polski do 
Bułgarii drogą na Bratysławę i następ 
nie Dunajcem transport zawierający 
250 tys. sztuk węgielków do bateryjek 
wartości przeszło 2 tys. doi.

Do Bułgarii skierowano również wifk 
szy transport siarczanu amonu w ilości
700 t<>n' • onPonadto dostarczyliśmy Bułgarii 60
ton siarki mielonej dla potrzeb bu łgar­
skiego monopolu zapałczanego.

t li l i  anulowuBy
wojenne długi Włoch

WASZYNGTON, 15.8. (Obsł. wł.). — 
Agencja Reutera donosi, że Stany Zje­
dnoczone anulowały wojenne długi 
Wioch na sumę 1.000 milionów dola­
rów  i zwolniły zamrożone aktywa^ w 
Si. Zjedn. na sumę 60 mil. dolarów. 
Włochom oddano też 23 okręty.

Jak  oświadczono w departamencie 
stanu, posunięcia te „zmierzają do zła 
godzenia pewnych uciążliwych artyku­
łów trak ta tu  pokojowego z Włochami-"

Porozumienie w  tej sprawie, które
zaw arte zostało po trzymiesięcznych 
rokowaniach, podpisali: przewodniczą­
cy delegacji włoskiej, Ivan Lombardo 
i am erykański podsekretarz stanu — 
Robert Lovett.

BELGRAD, 15.8. (Obsł. wł.). —
Rząd Jugosławii wysłał noty protesta­
cyjne do Turcji i Syrii przeciwko po­
stanowieniom tych państw  nadania 
praw a azylu uchodźcom, którzy zbie­
gli z Jugosławii do obozów we Wło­
szech, Austrii i Niemczech.

Wśród nich znajduje się wielu prze­
stępców wojennych, a nadanie im p ra ­
w a azylu sprzeczne jest z postanowie­
niem Zgromadzenia Generalnego ONZ 
z 12 lutego 1946 roku. Decyzje Turcji 
i Syrii są pogwałceniem zasady współ 
pracy między członkami Narodów Zje­
dnoczonych.

Amerykański ruch zawodowy popiera
powstanie trzeciej partii w U S A  
Przygotowania do wyborów wbrew ustaw e antyrobotniczej

Jugosławia
wszczyna akcję zw alczania
oszczerczych  informacji

NOWY JORK, 15.8 (PAP). Sekretarz
generalny ONZ otrzyma) od Jugosłowian 
skiego ministra spraw zagranicznych Si- 
mica telegram z prośbą .o wniesienie na 
porządek dzienny Generalnego Zgroma­
dzenia dodatkowego punktu „Zalecenia, 
jakie należy poczynić, by przeszkodzić 
szerzeniu oszczerczych informacji, szko­
dzących dobrym stosunkom między pań­
stwami. jako że informacje takie są 
sprzeczne z celami i zasadami ONZ“.

Z f n z d  P o la k ó w
we Francji

NOWY JORK, 14.8 (PA P). — Po­
mimo, iż ustaw a Taft -  H artley za­
kazuje związkom zawodowym brania 
udziału w życiu politycznym, CIO i 
AFL przystąpiły już do przygotowa­
n ia kam panii wyborczej na terenie 

PARYŻ, 15.8 (PAP). W SaiHamin-es odj związków zawodowych w  związku 
byt się drugi doroczny zjazd Związku j nadchodzącymi wyborami prezyden 
Młodzieży Polskiej „Grunwald“ przy i ta -
udziale 245 delegatów, reprezentujących ; Główne cele AFL są dzisiaj — jak  
ponad 10 tys. członków. Na zjeździe o- mówił Green — następujące: zniesie- 
becni byli ^przedstawiciele ambasady i nie ustawy Taft -  H artley oraz walka 

o a , , przeciwko „konserwatyw nej tenden-konsuiatu RP oraz delegaci młodzieży 
francuskiej i hiszpańskiej młodzieży re­
publikańskiej.

Wytyczne działalności „Grunwaldu“ są ; 
następujące:

obecnie wcji“, która zaznacza się 
Stanach Zjednoczonych.

Na konferencji wyborców zabrał 
głos przewodniczący związku zawo-1) Zjednoczenie młodzieży polskiej we : s  os przewoan.czący zwrązKU zawo- 

Francji w służbie Polski Ludowej - dowego szoferow ciężarówek lob in ,CH1V j * W Ol U Z#i/JC I «—> UViV_/ W v I. . , r ■« . a ,
2) rozszerzenie kursów repolonizacyj i kta°ry w yraził przekonanie, ze amery-

k a ń sk i rnr»n ^awnnrm zv rrui7P etan  siinych,
3) przygotowanie młodzieży do powro 

tu do kraju.

Uroczyste posiedzenie
Zg ro m ad ze n ia Narodow ego indii

NOWE DELHI, 15.8. (Obsł. wł.). — 
O godz. 23 czasu m iejscow ego rozpo­
częła się p ią ta  sesja Z grom adzenia N a­
rodow ego Indii. O brady odbyw ają się 
w daw nej b ib lio tece, gdzie tró jk o lo ­
row e sz tan d a ry  kongresu  zastąp iły  
p o rtre ty  króla Anglii, księcia W alii 5 
czterech  królów . Posiedzenie  roz­
poczęło się odśpiew aniem  hym nu „Van 
de M ataran “ . Po czym po przem ów ie­
n iu  p rzew odniczącego zgrom adzenie 
nastąp iła  dw um inutow a cisza.

W zruszony P an d it N ehru  w stąpił 
n astępn ie  n a  try b u n ę  i w ygłosił n a j­
p ierw  w języku  H industanu , a n a s tęp ­
n ie  po angielsku przem ów ienie , w y ­
raża jąc  radość z tego, że n a ró d  budzi 
się do nowego życia i w olności. Do-

tychczas — powiedział Pandit Nehru 
— cierpieliśmy dużo. Obecnie patrzy­
my z ufnością w przyszłość. Pokój i 
wolność są to rzeczy nieodłączne od 
siebie.

Pandit Nehru odczytał następnie 
tekst przysięgi, jaką o północy mieli 
złożyć wszyscy członkowie zgromadzę 
nia ślubując wierność Indiom, poko­
jowi i światu.

Po złożeniu  przysięgi przyjęto dwa 
wnioski. Pierwszy z nich stwierdza' 
przejęcie władzy przez Zgromadzenie 
Ustawodawcze Indii i drugi stwierdza 
jący mianowanie księcia Mountbatte- 
na gubernatorem Indii. Posiedzenie 
zakończyło się o godz. 12 m. 15 w 
nocy.

Ruch telefoniczny i telegraficzny
jest żywszy niż przed wojna —
o ś w ia d c za  m in. Jó z e f  P utek

Minister poczt i telegrafów dr Józei 
Putek udzielił redaktorowi gospodarcze­
mu PAP wywiadu w związku z osiąg­
nięciami Polskiej Poczty w pierwszym 
półroczu bieżącego roku.

Jakie są osiągnięcia na odcinku odbu­
dowy urządzeń telekomunikacyjnych W 
pierwszym półroczu br?

Wskutek działań wojennych urządze­
nia telekomunikacyjne zostały zniszczo­
ne przeciętnie w' 80 procentach. Toteż 
Ministerstwo Poczt i Telegrafów dokła­
da wszelkich starań, żeby przyśpieszyć 
odbudowę tych urządzeń.

Jakie zagraniczne połączenia teleko­
munikacyjne zostały uruchomione w ,1 
półrooru br.?

Ogółem posiadamy 20 bezpośrednich 
połączeń telefonicznych z zagranicą, 7 
telegraficznych i 17 radiowych.

Przy niedostatecznej ilości wykwa­
lifikowanego personelu, to staje się zro­
zumiałe z  jak dużymi trudnościami wal­
czy jeszcze telekomunikacja, żeby spro­
stać zadaniom, jakie jej stawia życie 
Odrodzonej Polski.

Należy podkreślić, że mimo odczuwa­
nych jeszcze dużych braków w urządze­
niach, już w 1946 r. liczba międzymia­
stowych rozmów telefonicznych była o 
7 procent większa niż w 1938 r. (32 mi­
liony wobec 30 milionów), a liczba tele­
gramów — 0,41 procent (5,9 miliona 
wobec 4,3).

kański ruch zawodowy może stać się 
oparciem dla trzeciej partii politycz­
nej, k tóra mogłaby liczyć na 37 m i­
lionów głosów. Tobin zastrzegł się 
jednak, że postanie trzeciej partii po 
litycznej w  USA uzależnione jest od 
zjednoczenia ruchu zawodowego w 
Stanach Zjednoczonych.

Również 11 sierpnia przewodniczą­
cy CIO M urray przem awiał w P itts- 
burgu na zgromadzeniu 520 delegatów 
robotników przem ysłu stalowego.

Na zebraniu tym  przyjęto jedno­
głośnie plan przygotowania kam panii 
wyborczej na rok 1948 w ten sposób, 
by skład przyszłego kongresu był 
„możliwy do przyjęcia“ dla robotni­
ków. P lan  przewiduje masowy udział 
875.000 członków związku zawodowe­
go robotników przemysłu stalowego 
w pracy kom itetu politycznego CIO. 
Członkowie związku m ają płacić na 
akcję polityczną dobrowolną składkę 
w wys. 1 dolara od osoby na nak 
protestu przeciwko ustaw ie T aft- 
H artley‘a, zakazującej związkom zawo 
dowym brania udziału w  życiu poli­
tycznym.

M urray oświadczył, że kom itet polity­
czny CIO będzie popierał jedynie 
kandydatów , przychylnie ustosunko­
wanych do działalności CIO.

11 sierpnia przem awiał też członek 
kongresu M ark Antonio na zgroma­
dzeniu robotniczym w Nowym Jorku, 
W ykazywał on konieczność utw orze­
nia w Stanach Zjednoczonych trzeciej 
partii politycznej przed wyborami 
1948 r. twierdząc, że partia ta  stanie 
się najsilniejszym  stronnictwem  w 
kraju  do roku 1952. Antonio zarzu­
cił tak  republikanom  jak  i dem okra­
tom kapitulację przed trustam i, na 
rozkaz których przyjęto reakcyjne u - 
stawy.

Brytyjczycy odpowiedzialni
za krwawe najścia w Palestynie
stwierdza arabska partia komunistyczna

JEROZOLIMA, 15.8. (Obsł. wł.). — [ JEROZOLIMA, 15.8. (Obsł. w!.).
Agencja France Presse donosi, że po' 
mimo wezwania do pokoju, ogłoszo­
nego wczoraj przez przywódców żydów 
skich i arabskich, sytuacja w  rejonie 
Jaffy  i Tel-Avivu znacznie pogorszyła 
się w  dniu dzisiejszym.

Dotychczas ze strony żydowskiej za 
bite zostały 3 osoby, a  23 osoby zo­
stały ranne. Ze strony arabskiej jedna 
osoba została zabita, a 20 rannych. Po 
żar składów drzewa na przedmieściu 
Tel-Avivu spowodował s tra ty  na 80 
tysięcy funtów. Ekipy strażackie w al­
czą jeszcze dziś z pożarem, jak i wy­
buchł w  dwóch innych fabrykach w 
tym  samym rejonie. Policja odmówiła 
udzielenia pomocy strażakom.

Pojazdy, przybyw ające dziś z Tel- 
Avivu do Jerozolimy, nie mogąc prze­
dostać się przez szosę, prowadzącą 
przez wsie arabskie, musiały te  wsie 
okrążać i jechać po polu. Zarząd m iej­
ski w  Jaffie  opublikował, dziś oświad 
czenie, potępiające akty  gw ałtu i do­
magające się natychmiastowego ukró­
cenia zamieszek. i

Jeden z przywódców wojskowej orga­
nizacji żydowskiej „Haganah“ oświat 
czył dziś przedstawicielom prasy, że 
organizacja ta  przystąpiła już do ak­
cji i odparła kilka ataków arabskich 
w dzielnicy H atikvah. Rzecznik stwier 
dził, że podczas ataków policjanci a- 
rabscy strzelali do Żydów z dachu nie 
ruchomości, należącej do sztabu głów­
nego policji oraz, że wszystkie 
ataki Arabów zostaną odparte, ale ż y ­
dzi unikać będą każdej nieprzemyśla­
nej akcji.

JEROZOLIMA, 15.8. (Obsł. wł.). — 
A rabska partia  komunistyczna wysto 
sowała do ONZ telegram, w którym 
oświadcza, że władze brytyjskie odpo­
wiedzialne są za krw aw e zamieszki w 
Palestynie. Brytyjczycy utrzym ują W 
tym  k ra ju  130.000 żołnierzy, których 
zadaniem  jest rzekomo pilnowanie po­
rządku. Telegram domaga się, aby za­
gadnienie Palestyny zostało natych­
m iast przedłożone Radzie Bezpieczeń­
stwa.

„Associated Press“ podaje wiado­
mość swego korespondenta w Los An­
geles, że 9 przedstawicieli różnych 
związków zawodowych, należących do 
CIO i AFL oraz niezależnych zwią­
zków kolejarzy zapowiedziało na 24 
sierpnia konfrencję, na której ma 
być omawiana sprawa utworzenia 
trzeciej partii. Obwieszczenie w tej 
sprawie podpisane zostało przez „Zje­
dnoczony kom itet związków zawodo­
wych do sprawy utworzenia trzeciej 
partii“ .

Reforma monetarna w Rumunii
O b o w ią ze k  zło że n ia  zło ta  i d e w iz

BUKARESZT, 15.8 (Obsł. wł.). W Ru 
m-unłi przeprowadzona została reforma 
monetarna. Komunikat opublikowany 
przez rumuński bank .narodowy i mini­
sterstwo skarbu, donosi, że wszystkie 
banknoty i monety metalowe, znajdujące 
się obecnie w obiegu, zostaną Wycofane 
i zastąpione nową monetą.

Nowe pieniądze składać się będą z 
banknotów po 100, 200, 500 i 1.000 lei, 
wydanych przez bank narodowy i z mo­
net metalowych po 0,50, 1, 2 i 5. lei, wy­

danych przez ministerstwo skarbu. Mi; 
nlsterstwo skarbu wypuści również 
banknoty po 20 lei.

Jednocześnie komisja ministerialna dla 
spraw odbudowy gospodarczej powzięte 
decyzję, Według której każda osoba czy 
instytucja posiadająca złoto, dewizy i za- 
graniczne papiery wartościowe, powinna 
złożyć je w banku narodowym, .za co o- 
trzyma równowartość według kursu ofi­
cjalnego W przeciągu 15 dni od daty po­
wzięcia decyzji. -

Nowe Ustawy dotyczące budownictwa
tematem konferencji w Ministerstwie Odbudowy

„Associated Press“ donosi z P its- 
burga, że CIO zamierza zwołać podo­
bne konferencje wśród innych zwią­
zków zawodowych.

Jak  kom unikuje „United P ress“,

W Ministerstwie Odbudowy odbyta się 
wczoraj konferencja, na której przedsta 
wiciele Ministerstwa omówili 
nowych ustaw, dotyczących budownic­
twa i organizacji władz w zakresie od­
budowy stolicy.

Obecni byli: wiceminister Żakowski, 
wiceminister Pietrusiewicz, dyr. Karcz- 
markiewicz. dyr. Goryński, dyr. Tyszka 
i inni.

Wiceminister Pietrusiewicz omówii u 
stawę o popieraniu budownictwa oraz 
ustawę o normach i sztandartach w bu­
downictwie. Celem ustawy o popieraniu

Współpraca aktywów
bratnich partii robotniczych

Wspólne zebranie rozszerzonych ak­
tywów miejskich PPR i PPS w To­
runiu zgromadziło ponad 500 działaczy 
bratnich partii robotniczych.

W wyniku ożywionej dyskusji że­
brami uchwalili rezolucję, w której 
postanawiają m. inn. zwoływać wspól­
ne zebrania na wszystkich szczeblach 
organizacyjnych obu partii oraz wye­
lim inow ać z szeregów partii robot­
niczych elementy wrogie sojuszowi ro­

botniczo-chłopskiemu. W rezolucji pod­
kreślono również konieczność utwo­
rzenia specjalnych kursów w celu 
podniesienia świadomości ideologicz­
nej działaczy obu partii.

Na terenie Krakowa odbyły się w 
dzielnicach Podgórze, Grzegórzki, 
Prądnik Czerwony i Krowodrza na­
rady połączonych aktywów dzielnico­
wych PPR i PPS.

budownictwa jest skierowanie kapitałów 
prywatnych do inwestycji celowych z 

znaczenie j gospodarczego i społecznego punktu wi- 
dzema.

Omawiając umowę o normach i sztan­
dartach, wiceminister Pietrusiewicz okre 
ślił ją jako ustawę, regulującą technicz­
ne zagadnienia odbudowy. Celem jej jest 
zagwarantowanie państwu ujęcie w ra­
my planowej gospodarki tych elemen­
tów budownictwa, które dotychczas stwa 
rzaly w wielu wypadkach warunki do 
nieuzasadnionej gospodarczo dowolności. 

Ustawa uzależnia wytwórczość i wy­
konawstwo od stosowania norm i sztan- 
dartów budowlanych i wprowadza odpo­
wiednie sankcje karne. Władze budowla­
ne 6ą w prawie wstrzymania robót w wy 
padku niestosowania obowiązujących 
norm 1 sźtandartów. Normalizacja pro­
dukcji materiałów i elementów budowla­
nych daje znaczne oszczędności w zakre 
sie surowców i siły roboczej.

Komisarz Odbudowy Wsi, inż. Piot­
rowski scharakteryzował z kolei ustawę 
o odbudowie m. st. Warszawy.

Ustawa podporządkowuje Ministrowi 
Odbudowy BOS jako organ planujący 
przy zachowaniu WDO jako podległego 
organu wykonawczego.

Punkt ciężkości kierownictwa odbudo­
wy miasta przesunął się <i władz samo­

rządowych na władze państwowe, co 0* 
zasadnione jest przewagą interesów spo 
łecznych. Ustawa daje Ministrowi Od­
budowy uprawnienia koordynatora wszy­
stkich dokonywanych na obszarze ■ m. st. 
Warszawy inwestycyj budowlanych.

Naczelną instancją w zakresie odbu­
dowy stolicy jest Naczelna Rada Odbu­
dowy m. st. Warszawy. Rada ustala za­
sady, programy i ogólne projekty odbu­
dowy stolicy oraz koordynuje prace nad 
odbudową. Wszystkie urzędy i instytucje 
dokonywujące inwestycji budowlanych 
na terenie miasta obowiązane są do skte 
dania sprawozdań Naczelnej Radzie- 
Przewodniczącym Rady jest prezes Rady 
Ministrów, a w skład jej wchodzi 30
członków powoływanych przez Prezyden 
ta RP na wniosek Ministra Odbudowy
spośród przedstawicieli właściwych res 
tów rządowych, samorządów, działaczy 
społecznych oraz wybitnych fachowców 
z dziedziny techniki i sztuki.

Zamykając konferencję, wiceminister 
Żakowski zaznaczył, że omawiane zagap 
nienie, a więc usprawnienie organizacji, 
usprawnienie techniczne odbudowy, »'clą 
gnięcie do odbudowy jak najszerszego 
udziału społeczeństwa oraz jak najbliż­
sza współpraca ze światem nauki i tech­
niki są programowymi tezami Minister' 
stwa Odbudowy.

Î



KiN i UPA we wspólnej walce przeciw Polsce Ludowej
t j f r  *

Ujawnienie korespondencji W iN z banderowcami gST/A '
. Czwarty dzień procesu przewodu są~ 
%ego wypełniły zeznania oskarżonego 
,'rzallcowskłego. Z zeznań tych wyni- 
5  że kiedy osk. Strzałkowski wyjeż- 

w sprawie reorganizowania siatki 
Jwiadowczej obszaru północnego, otr 

kontaktów i łączności przeszła na 
. 1*• Kota i Raiskiego Eugeniusza. Wra 
^ również sprawa funduszów, ¡akie 

otrzymał.
¡’rok.: — Jakie, dotacje pieniężne dia 

i i dla wywiadu otrzyma! oskar- 
*»ny?
.̂OsJc.: — ty listopadzie otrzymałem od 

, lepokóiczyckiego 1-000 dolarów, zaś w 
*wwcu 1946 r. 500 dolarów:

Szpiegostwo stanowiło 
^w nę treść pracy W iN

Oskarżony w swych, wypowiedziach 
„ ‘k]e zmniejszyć ciężar zarzutu szpic 

| ?<kstwa.
i /fo k .:  — W,;aktach sprawy znajduje 
.? instrukcja wywiadowcza. Czym o- 
/®rżony wytłumaczy, że specjalny 
z;ai instrukcji zaleca zbieranie ¡«forma 

o Wojsku Polskim i Armii Radziec-

^skarjr0ny ugiJuje przekonać Sąd, że 
*SrWiad je’go był politycznym, ale że 
sy skutek starych nawyków znajdowały 
p  w meldunkach również wiadomości 

Rędziny wojskowej.
{.Prok.: — Na samym wstępnie iństnuk 
ia i poleca zbieranie materiałów o kon­

o ta c ja c h  wojsk, mobilizacjach itd. 
'novva jest również o tym, że jeżeli 
"Wne zarządzenia władz państwowych, 
prriagają akcji odwetowej należy ma 
jebały teg0 rodzaju przesyłać najkrótszą 
r<'k'ą. O jaki odwet tu chodzi?
,®sk. tłumaczy, że słowo „odwet" 
“Wilowo było pozbawione treści, 

i ’‘rok.: — Chwilowo słowo „odwet“ by 
?. Pozbawione znaczenia, • a w przyszło- 
** mogło mieć ¡znaczenie?

®&k.: — Przyznaję, że tak.
; “rok.: — Czy oskarżony i kierownic 
*o Wywiadu miało świadomość, źe

rozpracowywanych 
„jemnlcę pan

Zercg zagadnień 
„Zez wywiad stanowiło 

’¡'ową lub wojskową?
Ij. 0sk.; — Przyznaję, że zdawałem so- 
<kz tego spaawę.

¥ \fok.: — W: instrukcji mówi ssę rów 
. fz o „rozpracowywaniu“ personalnym 
‘̂ iz państwowych. Co to znaczy?
'tsk.: (Długi ozas nie może znaleźć 

/'Powiedzi, wreszcie mówi): — To zna 
&  zidentyfikować przeszłość i _ dziia- 

hość polityczną określonych osób. 
r “rok,: — A informacje takie, jak, 
r?ZlE KTO MIESZKA, DOKĄD WY­
WODZĄ OKNA SYPIALNI -  TEZ 

t-HODZĄ W TEN ZAKRES.
Osk.: — (MILCZY).

Spotkania
¥ obcego dyplomaty

żądanie prokuratora osk. przed- 
rozwój historyczny wywiadu woj 

C°Wego. W okresie „Nie“ byiy korr 
zlecenia w dziedzinie wywiadu 

^jskowego. W okresie delegatury spra 
tJ  wojskowe były poruszane ale nie 
¡dopracowywane. W okresie WiN była 
ty °foy ustna instrukcja o zaprzestaniu 

S^iadu wojskowego, 
rok.: — Czy wprowadzenie do rrr 

, rukcji oddzielnego działu z 12 punk- 
ty”1! o wywiadzie wojskowym nie było

sprzeczności z tym ustnym połece- 
^m?

, Osk.; — Niewątpliwie, ale instrukcja 
fjkyła wynikiem... ¡PRZEMĘCZENIA 

^OSPIECHU.
tyOkazuje się i również, że meldunki 
f °jskowe znajdowały się nie tylko w 

Portach z terenu, a również w mle­
czn y ch  sprawozdaniach, obejmując 
^ ‘’ornaty organizacyjne jednostek woj- 
jOtyyeh, pip. W sprawozdaniach tych 
Sj V również dane zbierane przez inne 

m. in. przez „Stocznię“ o słanie 
^ostek marynarki wojennej,
/fo k .; — Nie ma chyba wątpliwości,

tego rodzaju informacje stanowią ta 
'Oicę państwową?

Dk.: — Tak jest.
r Prokurator przedstawia również sze- 
'C? elaboratów z dziedziny wywiadu

fenu

^'‘’tycznego (z podaniem adresu dzia-
,Czy politycznych) i gospodarczego.

l • hi. w sprawozdaniu miesięcznym zna 
K!y się ODPISY RAPORTÓW WŁADZ 
hj^RlECZENSTWA O WALCE Z 
ĄNDAMI UPA.

r  “r<rk.: — Czy osk. był świadom tego, 
k Materiały te rozszyfrowują dztałal- 
Ls  ̂ władz bezpieczeństwa w walce z
’‘¡¡darni?
? sk.: — Świadom byłem tego.

sprawozdaniach tych mówi się taik-

była mowa wczoraj. Nie będziemy po­
wracać do tej sprawy. Jak wyglądała 
technika wywiadu i inspiracji w odnie­
sieniu do innych stronnictw?

Osk.: — W stosunku do PPR oddzia­
ływanie bezpośrednie było żadne. Za­
dania nasze polegały na zbieraniu infor­
macji przez „wtyczki“.- Do WRN stosu 
nek nasz był pozytywny. Do lewicy 
PPS — wrogi. Oddziaływaliśmy przez 
„ wtyczki“ w kierunku rozluźnienia 
współpracy z PPR. Co do SL i. SD, by! 
to stosunek podobny jak do PPR.

Z kolei prok. przechodzi do wyjaśnie­
nia stosunków łączących WiN z banda 
mi ukraińskimi.

Prokurator odczytuje interesującą ko 
respodencję między przywódcą bandy 
UPA KRYMSKIM i .przedstawicielem 1 
WiN majorem ANTECK1M, Przywód­
ca UPA Krymski omamia sprawę spot-' 
kania z przedstawicielem WiN, sprawę 
konspiracji i pełnomocnictw. List swój ; 
kończy słowami: „DZIĘKUJĘ ZA 
ŻYCZLIWOŚĆ, PRZESYŁAM SZCZE­
RE POZDROWIENIA“.

Kontakty z UPA  
<ł!a wspó ne| walki z Pc-iską

Odpowiedź Anteckiego adresowana 
jest do „WIELMOŻNEGO PANA 
KRYMSKIEGO, KOMENDANTA U- 
KRAIŃSKICH POWSTAŃCÓW“. Frag­
ment pisma Anteckiego brzmi dosłow­
nie:

t.W sprawie nawiązania łączności z , WIERAŁ W SOBIE ZARODEK PEW- 
panern me użyto pośrednictwa tamtej i NEJ SOLIDARNOŚCI, KTÓRA W 
szej jednostki terenowej uważając, j PRZYSZŁOŚCI MOGŁA SIĘ PRZERO
że rodzaj sprawy WYMAGA DO 
CZASU BEZWZGLĘDNEJ POUFNO 
SCI I WYELIMINOWANIA WSZEL­
KICH NIEDYSKRECJI. Dla rozpro­
szenia ewentualnych obaw proponuję: 
panowie zechcecie wyznaczyć miejsce 
i termin spotkania możliwie Misko 
Przemyśla. Miejsce spotkania może 
być przez panów ubezpieczone w do 
wodny sposób tak co do ilości ludzi, 
jak i uzbrojenia. Uprawnienia i za­
kres pełnomocnictw naszych delega­
tów zostanie wyjaśniony przy spot­
kaniu. Proszę o podanie odpowiedzi, 
drogi dojścia, haseł i ewent. wzajem­
nych znaków rozpoznawczych. ZECH 
CE PAN PRZYJĄĆ PANIE KO­
MENDANCIE, WYRAZY NALEŻNE 
GO SZACUNKU DELEGAT SPE­
CJALNY — ANTECKI MAJOR“. 
PROK.: — CZY KONTAKTY Z UPA 

BYŁY NAWIĄZYWANE W POROZU­
MIENIU ZE SZTABEM?

Osk.: — Tak, NA JEGO WYRAŹNE 
POLECENIE.

Prok.: —1' Cb oznacza zwrot Anłeckie 
go, że „rodzaj sprawy wymaga do cza­
su szczególnej dyskrecji“?

Osk.: — CHODZIŁO O NAWIĄZA­
NIE KONTAKTU Z UPA. ZDAJE SO­
BIE SPRAWĘ, ŻE SAM FAKT NA­
WIĄZANIA ŁĄCZNOŚCI Z UPA ZA~

DZIC WE WSPÓŁDZIAŁANIE.
Prok.: Na jakiej płaszczyźnie mogło 

dojść do tego rodzaju porozumienia 
WIN i UPA.

Osk.: NA PŁASZCZYŹNIE WALKI 
Z DEMOKRACJĄ POLSKĄ I ZWIĄZ­
KIEM RADZIECKIM. INNEJ NIE MA.

Trzy ogniwa 
jednej zbrocni

Prok.: Jakie polecenie dawał oskar­
żonemu Karczmarczyk?

Osk.: Jedno z tych poleceń tyczyło 
się OPRACOWANIA LISTY CZŁON­
KÓW KRAJOWEJ RADY NARODO­
WEJ, DRUGIE OPRACOWANIA PRZE 
MYSŁU WĘGLOWEGO I TRZECIE RO 
ZESŁANIA LISTU OTWARTEGO DO 
PREZESA PSL.

Prok.: . Z tego widać, że biuro poli­
tyczne, wywiad i propaganda były to 
trzy ogniwa wzajemnie ze sobą powią­
zane?

Osk.: Tak jest.
Prok.: Jakie środki polityczne były 

najbardziej chłonne w dziedzinie inspi­
racji?

Osk.: PSL i WRN.
Następuje seria pytań w sprawie 

współpracy siatki wywiadowczej tzw. 
akcja „Z“. Akcja „Z“ była podporząd­
kowana Niepokólczyckiemu....

Prok.: Kiedy i od kogo otrzymał osk. ! 
dokładny plan woj. Urzędu Bezpieczeń­
stwa w Krakowie?

Osk.: Jesienią 1945 r. od Mosiera.
Z dalszych zeznań wynika, że MOS- j 

LER BYŁ AGENTEM OBCEGO WY- i 
WIADU ;

Następują pytania obrońców.
Obrońca Strzałkowskiego usiłuje i 

szczególnie osłabić wrażenie, jakie zro- j 
biło odczytane przez prokuratora w 
dniu wczorajszym meldunków B. W. j 
Strzałkowski w odpowiedziach usiłuje j 
ze swej strony przekonać, że meldunki 1
0 Polakach okazujących pomoc Żydom j
1 o prześladowanych Żydach — wym- j 
kały nie z nastawienia rasistowskiego a j 
z... potrzeb wywadu.

Obrońca Eugeniusza Ralskiego zmie- i 
rza do poderwania zarzutów, jakie padły j 
pod, adresem jego klienta. Pytania zmie j 
rzają do wykazania, iż był on ofiarą I 
sugestii i postronnych wpływów. Obroń j 
ca Karczmarczyka otrzymuje od osk. j 
Strzałkowskiego na jedno z pytań — i 
sensacyjną odpowiedź. Wyn ka z niej, j 
że Strzałkowski był na posiedzeniu ogól I 
nokrajowej instancji podziemnej w War I 
szawie, na którym omawiano zakres ! 
działania BW i na którym zatwierdzono i 
instrukcje, jakie Strzałkowski m ał w i 
te j  mierze.

Po zakończeniu przesłuchania osk, j 
Strzałkowskiego, przewodniczący za- j 
rządza przerwę w rozprawie do dnia I 
18 bm.

Bywają i tacy 
d y r e k t o r z y

Do Redakcji „Giosu Ludu”.
Prosimy o zamieszczenie niniejszej 

notatki:
W  przedsiębiorstwie pomocniczym 

P.K .P fabryka mostów w Mińsku Ma­
zowieckim dzieją się następujące 
rzeczy :

Dyrektor tejże fabryki, oh. Smaga 
Stanisław ,zatrudnia jednego z robot­
ników!, fabrycznych, ob. Bagińskiego 
Piapra, do gelów prywąinych, jak np. 
oporządzacie irzoty,, ebtewmej, mycie 
podłóg itp.

W ymieniony praoowmk pracuje u 
dyrektora od dłuższego czasu, jest on 
opłacany z funduszów P. K . P., a za­
trudniony jest u ob, dyrektora jako 
służący.

Stali czytelnicy „Głosu ŁuckiP 
Pracownicy przedsiębiorstwa 

pomocniczego P .K .P. w Mińsku 
Mazowieckim 

(nazwiska znane redakcji)

Ten Hst przyszedł do nas początko­
wo jako anonim. Wezwani w  „Odpo­
wiedziach Redakcji“ autorzy listu u- 
jawnili się i w  drugim piśmie potwier 
tłzają powyższe zarzuty.

Postępowanie p. Smagi to praestęp 
stwo — przestępstwo podles&jące 
kompetencji prokuratora, który nie­
wątpliwie wkroczy w  tę sprawę.

Dzieci z  Klemensów«! 
upominajg się * 
o podręczniki szkolne

Tow. Redaktorze!
Koło partyjne PPR przy cukrowni 

K L E M E N SÓ W , POCZTA SZC ZE B ­
R Z E S Z Y N  LUB. zwraca się do redak­
cji w imieniu wszystkich pracowników 
z następującą prośbą.

Dzieci załogi cukrowni — to której 
mamy 87 partyjniaków  — uczęszczają 
do szkoły. Około 50 dzieci jest ju ż w 
7-ej klasie. Dzieciom jest bardzo trud­
no. Nie dość, że niektóre) muszą cho­
dzić do szkoły po 7 km w jedną stronę, 
to na dodatek me mają podręczników 
szkolnych. Staramy się je  zdobyć za■.»srsrsag? sam a, i-*» «** >*-“• • <«* **«*»-

C if  dyplomatycznym mówiono o wy- ( zakątku jak Klemensów me ma mowy 
j ' chu wojny najdalej za 3 miesiące i ra j 0 nabyciu. Wasza pomoc będzie wielką 
v bo tym, którzy, mogą, natychmiast 5
i^ ż d ż a ć  z Polski. SYGNALIZOWA 

RÓWNIEŻ, ŻE WŁADZE BEZPIË 
¿fRNSTWA INTERESUJĄ SIĘ OSO-

Szkolnych z prośbą o przesłanie Wam 
książek na miejsce. Wierzymy, że 
P.Z.W.S. prośbę tę uwzględnią.

D laczego
Spółdzielnia w „U rsusie“ 
narusza cennik urzędowy?

Ob. Redaktorze!
W  związku z zamieszczonym cewni­

kiem w „Głosie Ludu” z dn. 24 ub. m. 
prosiłbym o wyjaśnienie takiej ■miano­
wicie sprawy:

Według ceńmka urzędowego ubranie 
wełniane 60 proc. wełny kosztuje 8.736 
zł, a Spółdzielnia fa b /yk i „Ursus” za 
taki właśnie .garnitur .pobiera 10:460. 
etyli 1.624 zł powyżej. Ciekawi mię 
bardzo ety to jest w porządku.

Jeszcze dla zorientowania podaję wyr. 
sokość pobieranych een za. Ubrania weł 
niane zawierające:

1. 30 proc. wełny w sprzedaży za 
garnitur linzy się 6.300 zł.

2. 50 proc. wełny w sprzedaży za gar 
nitur Uczy się 9.275 zł.

3. 60 proc: wełny w sprzedaży za gar 
nitur liczy się 10.460 zł.

4. 70 prop. wełny w sprzedaży za 
garnitur liczy się 11.730 zł.

Proszę bardzo o zainteresowanie się 
tą sprawą, gdyż czytelnicy „Głosu L u­
du” naprawdę zastanawiają się nad 
cennikiem urzędowym, a pobieranymi 
cenami.

Ja, jako członek P P R  chciałbym by 
to co jest zamieszczane w naszym piś­
mie naprawdę odpowiadało prawdzie.

p. o. Kom. Straży Przem,
J. Ko tulski

Żadna placówka handlowa, ani pry 
watna, ani tym bardziej spółdzielcza 
nie ma prawa pod żadnym pozorem 
przekroczyć cen ustalonych przez 
Państwową Komisję Cennikową. Po 
bieranie cen wyższych od ustalonych 
jest PRZESTĘPSTWEM, karalnym 
przez ustawodawstwo.

Rzeczywiście, cena ubrania wel- 
nianegi z 60 proc. wełny, wynosił 8.736 
zł, a nie 10.460 zł. Oczekujemy w  tej 
sprawie szybkiego wyjaśnienia ze 

strony spółdzielni fabryki „Ursus".
Targi nad grobem

Tow. Redaktorze! ■
W Klemensowie na Zamojszbzyź-rde

zmaH w szpitalu po długich cierpieniach, 
pracownik tutejszej cukrowni.

Proboszcz parafii Klemensów sprze­
ciwił się pochowaniu zmarłego na cmen 
tarzu w miejscu gdzie się chowa innych, 
dlatego tylko, że ten umierając nieprzy 
tomnie, nie wyspowiadał się przed 
śmiercią. Ksiądz kazał go pogrzebać pod 
parkanem w miejscu przeznaczonym dla 
samobójców, czy wyrzutków społeczeń­
stwa: Dopiero po licznych interwen­
cjach, ksiądz, widząc zdecydowaną po­
stawę oburzonych pracowników cukrów 
ni, dał zgodę na pochowanie zmarłego 
na normalnym miejscu. Piszę ten list 
z ‘zapytaniem czy ksiądz jest wyłącz­
nym gospodarzem cmentarza i czy

jest rado na taką 
(Nazwisko znane

księżą samowolę, j 
redakcji).

Rzecz jasna, że opisane przez Was j 
paśtępa>'v/.;jie »-.s-ądsa ¿ c a :  u.cs.asitac. i 
Targi nad grobem o miejsce dla 
zmarłego, to rzecz godna pożępienlą. i 
Cmentarze katolickie znajdują się w  i 

„ Polsce pod zarządem kościelnym i 
miejscowy proboszcz istotnie jest ga- j 
spodarzem cmentarza. Nie upoważ- ; 
nia go to — rzecz jasna do niewła­
ściwego postępowania.

W większych miejscowościach, jak \ 

np. w  Warszawie, Zarząd Miejski wy i 
znaczył pewien uporządkowany obszar j 
na cmentarz, niezależny od władz ko- j 
ściełnych. Tu odbywają się m. in. po- i 
grzeby ludzi, których rodziny nie mogą j 
ponieść kosztów, wyznaczonych za gro 
by na Powązkach czy Bródnie.

Tej walki nie wolne 
pomnie sxoć

Mowa tu o nieustającej, a owocnej w 
skutki walce z drożyzną i spekulacją, 
o likwidacji nadużyć podatkowych.

Trwa akcja Społecznych Komisji Kon 
troli Cen. Dzień po dniu wychodzą do 
pracy społeczni lustratorzy podatkowi, 
Walka toczy się nieustępliwie, choć czę- 
sto w nawale wypadków niedostaieci- 
nie podkreślamy tą jedną z najdon.ośłej- 
szych dla naszego życia akcję.

Przywyk iśmy do odnoszenia sukcesów, 
nie dziwi nas ustabilizowana cena chieta 
w trudnym okrtoie przednówka, nie bu­
dzi zasłużonego uznania zahamowanie 
zwyżki cen.

To nie jest dobrze, gdyż masy pracują 
ce wałcząc o reciną poprawę warunków 
swego żyda, nie mogą anł przez chwilę 
osłabić czujności na tym odcinku. 
Mimo niewątpliwych sukcesów, mimo 
wzrastającej stałe produkcji, mimo po­
myślnych wyników akcji żniwnej, sytua­
cja gospodarcza wciąż jeszcze najeżo­
na jest trudnościami. Na tych trudnoś­
ciach żeruje spekulant. Jeszcze przed 
kilku miesiącami, bezczelny, pewny bez­
karności, dziś pod wpływem zadanych 
mu ciosów przycichł, zaczaił się i ocze­
kuje „lepszych czasów“. Sądzi, że akcja 
nasza jest krótkotrwała.

Te nadzieje trzeba rozwiać. Paskarz, 
spekulant, nieuczciwy kupiec musi wie 
dzleć, że wa ka toczyć się będzie do osta 
tecznego zwycięstwa, że ceny wyznaczo­
ne przez państwo — ceny uzasadnione i 
gwarantujące godziwy zarobek wszyst­
kim cgniwom handlu, muszą być i będą 
przestrzegane.

Trzeba, aby każdy człowiek pra­
cy zła wał sobie sprawę, że utrzyma­
nie w okresie przednówka stałych a na 
wet zniżkujących cen na chłeb, że za­
hamowanie wzrostu cen mięsa, mleka 
c?y tłuszczu, to w wielkim stopniu za­
sługa społecznych kontrolerów i lustra­
torów.

Trzeba, aby praca kontrolerów spo­
łecznych i lustratorów podatkowych ar 
toczona była jeszcze większym niż do­
tąd szacunkiem, trzeba aby ¡każdy zda­
wał sobte sprawę, że ci ludzie — ci ro­
botnicy i pracownicy umysłowi, których 
partie robotnicze i związki zawodowe 
odkomenderowały do akcji antyspekuia 
cyjnej, to obrońcy i sojusznicy świata 
pracy to frontowi żołnierze wałki to ­
czącej się o poprawę bytu mas pracują­
cych.

Watka trwa. Okres powszechnej mo­
bilizacji mas pracujących jeszcze nie mi­
nął. Wróg jeszcze nie zrezygnowali z 
odwetu. Z tego powinni sobie zdawać 

sprawę wszyscy ludzie pracy. o. ty m  nie 
wolno zapominać «tli przez chwilę.

O
Nie małe zatargi — lecz wielk-e sprawy

Pod powyższym tytułem zamieszcza j 
wczorajszy „Robotnik“ artykuł tow. j 
Włodzimierza Recżfca, w którym- - autor j 
— oceniając znaczenie uchwał Rady! 
ISjaczeinej PPS i przebieg konferencji | 
jednouitofroiiłowych w terenie — pisze j 
m. inn.:

Niespełna 6 tygodni minęło od dnaa, 
w którym Rada Naczelna naszej Par 
tH podjęła zasadniczą uchwałę, wyty­
czającą kierunek marszu PPS na o- 
fcres najbliższych miesięcy. Uchwały 
te miały jedną wieiką zaletę, która 
sprawiała, że wzbudziły pww&zechne 
zainteresowanie klasy robotniczej i 
całego kraju. Zaletą tą byk ich JA­
SNOŚĆ 1 BEZKOMPROMISOWOSC. 
Postanowienia Rady Naczelnej, opar­
te o marksistowisiką amailzę sytuacji 
politycznej sprawiły, że profl! ideoio 
giczny Partii zositał wyraźnie i moc­
niej zarysowany...

Trwająca od szeregu miesięcy kam 
pania werbunkowa, silnie podnosząc 
naszą liczebność, przyczyniła się do 
pewnego rozcieńczenia ideowego na­
szych' szeregów.. Dysproporcja pomię 
dzy wzrostem członków a wzrostem 
kadr świadomych celów aktywistów

P R Z Y D A  S IĘ  NA ZIM Ę

NIEJAKIEGO RADOMSKIEGO, 
NTA OBCEGO WYWIADU.

H j^ k . pyta dla kogo to było ostrzeże

(t> k .  (Z ledwie dostrzegalnym uśmie-
^m): _  dLA r a d o m sk ie g o . 

’’^fciękuję ze życzliwość* — 
pisze banderowsk' 

^QlaKa krymski du W N
kiiiku dalszych pytaniach na te- 

W  .k o n ik i pracy wywiadowczej ,pro- 
p rJ**°r wnosi o zarządzenie tajnej raz 
p, . y ze względu n a ' bezpieczeństwo

£stwa.
<w0 Wznowieniu jawności rozprawy 
p ^ ż o n y  Strzałkowski opowiada na 
lej bie prokuratora o sposobach dzia- 
U ^śęi wywiadowczej i inspiracyjnej 

„ ‘«renie stronnictw politycznych.
_  q  gtosuriku WiN do PSL

pomocą i ulgą dla dzieci naszej załogi. 
— Przecież walczymy o oświatę i kultu j 
rę dla młodego pokolenia.

Z  partyjnym  pozdrowieniem

Stefan Zych 
Sekretarz Koła. j

Czytaliście już prawdopodobnie o j 
wielkiej akcji podręcznikowej pro- j 
wadzonej przez Rząd Rzeczypospoli- \ 

tej. Dzięki wielkim wysiłkom i wy- j 
rzcczęńiom wszystkich resortów pań- i 
stwowych przeważająca część produ- ! 
keji papierniczej przeznaczona zoeta- ; 
ła na podręczniki. Zaopatrzenie dzie- i 
ci w  książki «k o ln ę  będzie w  tym j 
roku bez porównania lepsze niż w ! 
w roku ubiegłym.

W Waszych kłopotach postaramy i 
się Wam w miarę naszych możliwo- j 
ści dopomóc. Prześlijcie do redakcji j 
szczegółowe zapotrzebowanie ną pod ; 
ręczniki, a my zwrócimy się do Pań- f 
stwowych Zakładów Wydawnictw j Robotnicy w Gostyninie ftw y układaniu torfu.

— stawała się niebezpieczną. Towa­
rzysze, przychodzący pod nasze s-ztan 
dary, tde zawsze rozumieli lśnię i tak 
tykę Partii. Słabo strzeżone granice 
idecćogiczne łatwe były do przekro­
czenia. Tu i ówdzie, nieliczni wpraw 
dzie, ale niebezpieczni agenci WiN 
czy WRN mogli wyzyskiwać sprzyja 
jącą koniunktuirę. Wczesne podjęcie 
odpowiednich uchwał przez Radę Na 
czelną zapobiegło niebezpieczeństwu. 
Ostre* zarysowanie granic idee logicz­
nych Partii zaniknęło dopływ mętnej 
wody...

Od wielu dni aktywy obu Partii od 
bywają się w całym kraju. Zakłada­
my, te  do września zdążymy z akcją 
naszą dotrzeć na szerokim froncie 
do najmniejszych nawet i najodćeglej 
szych komitetów i kół. Wspólne po­
siedzenia mają na celu daisze zacie­
śnienie współpracy, rozszerzenie wza 
jemnego zrozumienia i przyjaźni. 
Praktycznym ich zadaniem jest po- 
pra wienl e praktyki jeónoćitofi-ortto- 
wej na codzśeń. Na zebraniach tych 
podkreślamy i uwypuklamy to wszyst 
ko, co nas łączy. Mówimy o wspól­
nych celach i o wspólnych założe­
niach. Możemy też obiektywnie i tak 
łownie mówić o brakach w realizacji 
jednolitego frontu, podając równoeże 
śnie sposoby poprawy. Wzajemna kry 
tyka, jeżeli tylko płynie z życzliwości 
i z chęci poprawy — jest twórcza i 
potrzebna.

W toku akcji tej zaobserwowaliśmy 
trzy bardzo powszechne i pozytywne 
zjawiska. Wyraźne i ostre sprecyzo­
wanie naszej postawy ideologicznej, 
choć nie wszędzie i nie przez wszyst 
kich przyjmowane z entuzjazmem, 
znalazło jednak powszechne zrozu­
mienie wśród naszych towarzyszy 
Nawet ci, którzy ze względów uczt. 
ciowych (np. jakiejś „drzazgi“, wbl 
tej niezręcznie przez sekoiarza łułb 
osobistego sporu) niezupełnie są doj­
rzali do przyjęcia bez zastrzeżeń tak 
wyraźnie sformułowanej łitiii, wypo­
wiadają jednak po rozumowym roz­
ważaniu sprawy swe zadowolenie, że 
przecież to jednak nie jest źle, gdy 
sytuacja jest jasna; wiadoma gdzie 
się jest i co można, a co nie.

Drugim bardzo pozytywnym zjawi­
skiem jest przyjęcie naszych prób 
jak najęopra. wnłojszego ułożenia stor

sunków pomiędzy obydwiema partia­
mi robotniczymi przez drugą stronę. 
Bez żadnej przesady można powie­
dzieć, że wyciągana przez nas ręka 
lest przyjmowana rzeczywiście po 
bratersku. Terenowe kierownictwa 
ibu ¡Partii podjęły wielki wysiłek prze 
.-jęcia napięć i sporów, wytworzenia 
«aś wzajemnego zaufania i pełnej 
współpracy. Wyniki na pewno nie da­
dzą na siebie długo czekać. Nie na­
leży liczyć na jakąś sielankową idyllę. 
Tam, gdzie istnieją obok siebie i wal 
czą dwa żywe organizmy polityczne, 
tarcia są nieuniknione, ale — i to 
jest trzecie ważne i pozytywne zjawi 
sko — zapanowała inna, lepsza at­
mosfera w stosunkach międzypartyj­
nych. Zrozumienie, że losy nasze i ce 
le 'są nierozerwainie związane, że 
działamy na wspólnej ba źle społecz­
nej, choć może nawet różni psych«* 
logicznie, że w ideologii swej nie tak 
znowu wiele się różnimy — pozwaia 
inaczej ustosunkować się do nieuni­
knionych drobnych sporów na co- 
dzień. Najistotniejszą przecież rzeczą 
lest zrozumienie dysproporcji pomię­
dzy małymi zatargami a wielkimi spra 
wami, o które wspólnie walczymy.

Najważniejszym sukcesem — jak 
dotąd — naszych wspólnych zebrań 
jest bezsprzecznie wytworzenie przy 
jaciełskiej atmosfery; atmosfery jed­
nako zabójczej dla jakichś WRN na­
strojów, jak i t l i  krótkowzrocznego 
sekciarstwa. O tę czystą, braterską 
atmosferę ułatwiającą prawdziwe zbli 
zenie i właściwe funkcjonowanie jed 
aotitego frontu na codzień, na jenie j 
■ najskuteczniej będziemy walczyć, 
Propagując na szerokim i daleko się- 

ającym froncie uchwały naszej ostat 
'ej Rady Naczelnej.

„Trybuna
Wolności

T Y G O D N IK  PPR
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Usunąć spekulantów
Smiat

W roku bieżącym, po mamo 
zwiększenia produkcji ogrodini 
czej, zaznacza się na Wybrzeżu 
dość znaczna różnica cen na wa­
rzywa w porównaniu z analogie z 
nymi cenami w województwach 
centralnych. Warunki ekonomiez 
ne są mniej więcej jednakowe. Jak 
tam, tak i tu ogrodnictwo było 
zniszczone, jak tam, talk i tu na­
leżało wnieść duży wkład w jego 
ożywienie. Natomiast ogrodnic­
two na Wybrzeżu ma przewagę 
pod względem opieki ze strony 
państwa.

Wiosną br. ogrodnicy tutejsi o- 
trzymali kredyty na założenie u- 
praw rolnych, rozdano im po 
zniżonej cenie nasiona z dostaw 
UNRRA i z importu ęe Związku 
Radzieckiego. Mimo to rozpię­
tość cen warzyw na Wybrzeżu i 
w województwach centralnych do 
chodzi do 400%.

Dziś opłaca się przywozić po­
ciągom pośpiesznym pomidory z 
W arszawy przesyłką ekspresową. 
Świat pracy na Wybrzeżu nie ma 
możności nabycia świeżych wa­
rzyw w okresie letnim. Z drugiej 
zaś strony czynniki powołane do 
wałki ze spekulacją, nie intere­
sują się tym zagadnieniem.

Powstaje zatem pytanie, gdzie 
tkwi przyczyna takiego stanu rze 
czy? Okazuje się, że na terenie 
Gdańska, Gdyni i Sopotu oraz 
powiatu gdańskiego zakłady o- 
grodnicze otrzymali często nie o-

z ogrodnictwa
pracy musi mieć tanie tuarzyma

grodniey, a dyletanci, lub spe­
kulanci, słowem ludzie, którzy 
chcą się szybko zbogacić kosztem 
szerokich mas. Każdego konku­
renta, który obniża ceny lub o- 
śmie a się wejść na drogę uczci-

l?iyści radzieccy
p rz y b y w a j na W ybrzeże

W najbliższych dniach przybywają na 
Wybrzeże artyści radzieccy, którzy, u- 
cz.staicząc w festiwalu w Pradze Cze­
skiej uzyskali wiele pierwszych i dru­
gich nagród. Zespół artystów radziec­
kich da w miastach Wybrzeża szereg 
występów solowych najlepszych muzy­
ków, śpiewaków i tancerzy.

Towarzystwo Przyjaźni Pcdsko - Ra­
dzieckiej przygotowuje się do przyjęcia 
zespołu.

wej kalkulacji handlowej, likwi­
dują z miejsca.

Z tym stanem należy skoń­
czyć! Użytkownicy i ogrodnicy, 
którzy nie zagospodarowali do­
tychczas swoich warsztatów pra­
cy, muszą być usunięci. Ludzie,

którzy nie potrafią dać Wybrzeżu 
tanich warzyw, nie powinni po­
siadać ogrodu. Konieczne jest, 
ażeby odnośne czynniki zrewido­
wały dotychczasowy system przy 
dzielania ogrodów. Większe 
ogrody ze względu na ich

Srebrne lisy mają powodzenie—
przem ytnicy mniejsze
_ Pialki słyną z piękność'.. A jak wszyst 

kie kobiety, lubią ją podkreślać srebr­
nymi lisami. A marynarze są czul; na 
wdzięki niewieście. I jak tu odmów ć 
kobiecie „skromnego“ dowodu miłości? 
Więc płyną lisy przez morze do Polski.

Niedawno donosiliśmy o zatrzymaniu 
11 _ lisów. 9 sierpnia . pewien marynarz 
próbowai^ znów przemycić ze statku 2 
srebrne lisy. Natknął się jednak na straż 
n..ka portowego, który oba lisy skonfi­

skował j obiecał je zwrócić za 20 tys 
zł. Zbyt piękne były jednak, aby moż­
na było dotrzymać stówa. Więc straż­
nik Antoni Pundyk, jednego lisa zatrzy 
mał, a że 20 tys. zł też n:e są do po­
gardzenia, wlożyt je do kieszeni. Jed­
nak właściciel przemycanych lisów u- 
znał postępowanie strażnika .za nleho.no 
rowe j 6prawa znalazła się w M.O., a 
strażnik Pundyk powędrował do proku­
ratury.

charakter przemysłowy, winny 
należeć do zrzeszeń spółdziel­
czych- Nie wolno aby, jak to 
obecnie się dzieje, zakłady wielo 
milionowej wartości otrzymywali 
wybrańcy losu, którym w żad­
nym wypadku ni© przyświeca do­
bro społeczne, a jedynie chęć zy­
sku.

Przy dzisiejszych trudnościach 
aprowizacyjnych, obniżenie cen 
warzyw i udostępnienie ich kon­
sumentom, mogłoby znacznie po 
prawić sytuację mas pracują­
cych.

Poważną rolę mają tu do speł­
nienia zarówno władze admini­
stracyjne, głównie trzech wiel­
kich miast, jak i nowopowołan© 
organy walki z drożyzną.

J. L.

ZJA ZD RADPRZED STA W IC IELI 
NARODOW YCH

Celem  u ak ty w n ien ia  
dzia łalności teren o w y ch  
R ad  N arodow ych, p re ­
zydium  W RN o rg an izu ­
je  w  paźd z ie rn ik u  zjazd 
przedstawicieli powia­
towych i gm innych rad 
narodowych. Z jazd od­
będzie s ię  w G dańsku. 

3.000 D ZIEC I OCZEK U JE NA M IEJSCA  
W SZKOLE

pocie, M ieczysławow i Bielewsk'®*^

PrzyiapaoJ

D otychczasow e tem po odbudow y 
szkolnic tw a w  G dańsku  rozw ija ło  się 
n iep ro p o rc jo n a ln ie  do tem pa n a p ły ­
w u ludności.

W zw iązku  z tym  w b r. szkotoym  
ok. 3.000 dzieci m oże pozostać, z b ra ­
ku  m ie jsca  w  szkołach, bez n au k i. 
A by tem u zapobiec, Z arząd  M iejski w  
G dańsku  w ystosow ał o sta tn io  do R zą­
du  m em oriał, • w  k tó ry m  p ro si o do­
datkow e p rzy zn an ie  39 m il. z łotych 
n a  odbudow ę szkoln ic tw a. M em oriał 
ten  u zyskał p e łne  p o parcie  p lenum  
W ojew ódzkiej R ady  N arodow ej.

OSTROŻNIE Z DOKUM ENTAM I
B aw iącem u n a  w czasach w  So-

Jói-
z Jab ło n n y  skradziono  w 
.portfel z dokum entam i, 
n a  gorącym  uczynku  Franciszek 
ko tłu m aczy ł się , że n ie  wie, 1 ^  
cudem  cudze dokum en ty  znalazły 
w  jego kieszeni. Funkcjonariusz
n ie  u w ie rzy ł w  cud i F r. Jóśko 
w ędrow ał do gdańskiego więzieni

DOOKOŁA MOLO W SOPOCI®^
W dniu  24 sie rp n ia  1947 r., 0 

pod p ro tek to ra te m  prezydenta  ¡e 
Sopotu, odbędą  się  zaw ody pIyWg0pO- 
pod  n azw ą  „D ookoła m olo w

Z aw ody odbędą się d la stówa- 
n ych  i n iestow arzyszo- 
nych, w  k o n k u ren cji 
in d y w idualne j i zespo­
łow ej d la k ob iet i m ęż­
czyzn od la t  17.

In fo rm ac je  i zapisy 
do d n ia  23 s ie rp n ia  br., 
godz. 12 w  R eferacie  
W F i S p o rtu  Z arządu  
M iejskiego m. Sopotu, 
ul. K ościuszki 23/25, pokój 
Tel. 52-151, w ew n. 317.

irzys '̂

G D A Ń SK . Zbrojownia

Zakończenie akcji
importu falówek z Doni$

Związek Samopomocy Chłopskiej spro 
wadzi! z Danii 12 tys. sztuk bydła, z 
przeznaczeniem dla gospodarstw mało­
rolnych, a częściowo dla państwowych 
nieruchomości ziemskich. Przybyły osta-

I M a s i  c z * t i e i n i c * i  p i s z ą

Zagadnienie, które trzeba rozwiązać
Pragnąłbym na łamach „Głosu W y­

brzeża” poruszyć kwestię istotną, doty­
czącą tych, którzy zapełniali w okresie 
niewoli obozy śmierci f w Majdanku, 
Oświęcimiu, Oranienburgu i w wielu in­
nych, mniej znanych miejscach — a 
dziś pracują w służbie ojczyzny, w służ 
bie demokracji, przy odbudowie kraju, 
w stoczniach, na odcinku polskiego 
przemysłu okrętowego.

Zjednoczenie Stoczni Polskich z jed­
nej strony i Związek Zawodowy Praco­
wników Stoczniowych B P  z drugiej — 
zawarły już drugi z kolei układ zbioro­
wy, iv którym zagwarantowano, że po 
10 latach pracy pracownikowi fizyczne­
mu przysługuje jednomiesięczny urlop 
płatny, nieprzerwany oraz że czas 
pracy, przepracowany u poprzednich

TEATRY

pracodawców w te j samej, lub pokrew­
nej specjalności, zalicza się do okresu 
pracy, potrzebnego do nabycia praw ur­
lopowych, o ile przerwa w pracy nie 
była dłuższa, niż trzy miesiące.

Układ ten, niestety, nie rozwiązał 
kwestii zaliizania czasu, przebytego “ S?.1

obozach kn n cen trn  b i o r c y  zostali

„MIEJSKI” „Wybrzeże” Gdynia, Plac Gron-[
waldzki. Nieczynny.

„AKTORÓW” Gdynia, Skwer Kościuszki 12, 
godz. 20 — „Cień”. W roli tytułowej Kira
Pr-*-- '

przez pracownika w obozach koncentra 
cyjnych, więzieniach, obozach jeńców 
itd.

Układ zbiorowy nie dotyczy tych, któ 
rzy w obliczu najokropniejszej przemo 
cy wierzyli w zwycięstwo demokracji i 
wolności, nie dotyczy, bo nie ma ciągłoś­
ci pracy. Krzywda najlepszych i najwar 
tościowszych obywateli musi być przez 
odpowiednie władze naprawiona.

STO C ZN IO W IE C  
b. więzień polityczny 

(Nazwisko znane redakcji 
OD REDAKCJI. Podzielamy zdanie 

au tora listu  i wierzymy, że zaintereso­
w any związek zawodowy zajmie się 
poruszonym w  tym  liście zagadnie­
niem.

Peplowska,
„MIEJSKI” „Wrzeszcz", ol. Grunwaldzka 

16, godz. 17 I 19 — Widowisko dla dzieci 
„O gwiazdce z nieba” . W wykonaniu Wileń­
skiego Teatru Marionetek.

REPERTUAR KIN
ODYN1A — „Warszawa” — Złota Maska. 

„Atlantic” — Pledu Zachów. „Dom Mar. 
Woj.” — Płonąca żagiew.

GRABÓWEK — „Fala” — Ladzie 1 mane­
kiny.

CHYLONIA — „Promień” — Wyspa skar­
bów.

SOPOT — „Polonia” — Niewidzialny de­
tektyw. — „Bałtyk” — Miłość na lekarstwo. 

OLIWA — .„Polonia” — Czarodziejski
kwiat.

GDAŃSK — „światowid” — Bohaterki Pa­
cyfiku.

WRZESZCZ — „Capltol” — Nokaut. — 
„Bajka” — Ostatnia szansa.

TCZEW — „Wisła” — Zamieć śnieżna. 
WEJHEROWO — „świt” — Nauczycielka 

bawi sl$.
PUCK — „Mewa” — Biały kieł.
SŁUPSK — „Poionia” — Wielki walc. 
LĘBORK — „Fregata” — Wesoły pensjonat.
KOSZALIN — „Polonia” — Młodość To­

masza Edisona.
BIAŁOGARD — „Baityk” — Historia Jed­nego fraka.
SZCZECINEK — „Wolność” -— Pontcarral.
STAROGARD — „Polonia” — Rywal jego 

królewskiej mości.

Adres Redakcji 1 Administracji 
GŁOSU WYBRZEŻA”

Gdańsk — Plac Armii Czerwonej J 
tel.i 315-72.

Gdynia — ul. świętojańska 3 
te!.: 224-65

Sobota, dnia 16.8.1947 r. 
na fali 1339 m.

6.15—6.30 — Dziennik poranny. 7.15—7.35 
— Wiadomości poranne i przegląd prasy sto­
łecznej. 7.55—8.05 — Informacje ogólnopol­
skie. 12.06—12.10 — Wiadomości południowe.
13.00— 13.10 — „Z mikrofonem po kraju” .
14.00— 14.03 — Odczytanie programu popołu­
dniowego (lok). 14.03 — 14.10 — Aktualia 
(lok). 14.40—14.50 — Wędrówki po Wybrze­
żu. 14.50—15.00 — Informacje miejscowe i 
prognoza pogody (lok). 15.20—15.40 — Au­
dycja dla dzieci pt. „Posłuchajcie muzyki” .
16.00— 16.18 — Dziennik popołudniowy. 18.50 
—18.58 — Informacje miejscowe i muzyka roz 
rywkowa (lok). 20.05—20.10 — Audycja z cy­
klu „Kobieta i rzeczywistość” . „O organizacji 
gospodarstwa domowego” . Transmisja z Gdań 
ska na wszystkie rozgłośnie. 22.10—22.15 — 
Wiadomości sportowe. 23.00—23.10 — Ostat­
nie wiadomości dziennika radiowego. 23.55— 
24.00 — Z ostatniej chwili i sygnał czasu.

NOCNE DYŻURY APTEK 
do dnia 16.8.1947 r.

Odynla i Orłowo. Apteka dr Jurkowskiego, 
Skwer Kościuszki i Apteka „Bałtycka” , ulica 
Śląska.

Sopot. Apteka Nowa, ul. Rokossowskiego. 
Oliwa. Apteka „Pod Orłem” , ul. Armii 

Radzieckiej.
Wrzeszcz. Apteka „Pod Orłem” , ul. Grun

waldzka.
Gdańsk. „Apteka Morska” , ul. Łąkowa.

NUMERY TELEFONÓW POGOTOWIA 
Ubezpleczalni Społecznej Gdańsk 42-150 
Miejskie Gdańsk 31-111.

Cennik ogłoszeń ukazuje sle w poniedziałki, i 
J ‘ pią” ''środy 1 piątki.

B-36-671

NUMERY TELEFONÓW STRAŻY POŻARNEJ 
Gdańsk -  31-334, 31-338.
Wrzeszcz — 41-332. 41-333, 42-264.
Orunia — 81-336.
Oliwa — 52-622.
Nowy Port — 42-222.

tnio do portu gdańskiego statek duński 
„Loite Skou“ przywiózł 585 jałówek. 
Jest to  ostatni transport, który zakoń­
czył akcję importu bydła duńskiego.

25 proc. importu duńskiego stanowiło 
bydło zarodowe, wybrane w  drodze wol­
nego zakupu u duńskich hodowców. 
Sztuki te 'posiadają zaświadczenia, wyka­
zujące mleczność roczną w dwóch ge­
neracjach —• co najmniej 3.300 kg o za­
wartości 3,5 proc. tłuszczu.

Bydło sprowadzane z Danii, wymaga 
niezwykle troskliwej opieki, właściwego 
i regularnego karmienia i pojenia oraz 
odpowiedniego pomieszczenia. Brak wy­
żej w'ymiejnionych warunków może być 
przyczyną częstych zachorzeń. Polscy 

za pośrednictwem tere­
nowych placówek Związku Samopomocy 
Chłopskiej odpowiednio poinstruowani.

Import bydła duńskiego wpłynął na 
uintensywnienie naszej gospodarki ho­
dowlanej, znajdującej się pod stałą opie­
ką Biur Gospodarstwa Wiejskiego Zwiąż 
ku Samopomocy Chłopskiej.

Kupcf kontrolują kupców
Jakie będą wyniki takiej kontroli?

Podczas tworzenia społecznych Komi­
sji Kontroli Cen dopuszczono do udziału 
w nich również przedstawicieli kupiectwa. 
Dano im w ten sposób możność zade­
monstrowania swego negatywnego sto­
sunku do spekulacji oraz chęci walki z 
nią. ’ '

Tymczasem w Gdyni wydelegowano o- 
statnfo do kontroli sklepów na Oksywiu

i innych przedmieściach wyłącznie przed 
stawicie!! kupiectwa.

Wyniki kontro i byiy oczywiście nader 
nikłe. Sporządzono jedynie kilka proto­
kółów. Tymczasem w tej dzielnicy ku- 
piectwo prywatne dotychczas jeszcze nie 
zastosowało się w pełni do wszystkich 
zarządzeń. Nadal jest brak cenników w 
sklepach i cen na towarach. Piwo na O-

ksywiu kosztuje d ro że j niż w p ^ £ti
Przeprowadzanie kontroli przez

B a r k i  w i ś l a n e
płyną do strefy amerykańskiej

G dański oddzia ł P ań stw o w ej Ż eg lu ­
gi Rzecznej o tw orzy ł o sta tn io  now ą 
lin ię  kom u n ik ac ji pasaże rsk ie j z 
G dańska do Now ego D w oru. O tw a r­
cie now ej lin ii o raz  n a p ły w  w ycieczek 
n a  W ybrzeże znaczn ie  zw iększyły  
ru ch  p asażersk i. P rzew ozy  pasaże­
rów  w  lipcu  w zrosły  o 150 proc. 
W bieżącym  m iesiącu  zo stan ie  otw ar­
t a  lin ia  p a saże rsk a  — do O stródy.

R uch  to w aro w y  w  łipcu , w  p o ró w ­
n a n iu  z ru ch em  w  czerw cu, sp ad ł o 
45 p roc . W poszuk iw an iu  z a tru d n ie ­
n ia  d la  b a re k  rzecznych , część b a re k  
p rzerzu ca  się na  O drę, do przew ozu 
w ęgla. Część zaś tab o ru  rzecznego o-

dejdzie  w kró tce  do s tre fy  am ery k ań ­
skiej okupow anych  N iem iec, sk ą d  za ­
b ierze  do k ra ju  ok. 60 to n  różnych  
u rządzeń , p rzy zn an y ch  am  z ty tu łu  
re p a ra cy j w ojennych .

przedstawicieli kupiectwa, czyli
iowanych, nie może dać pożądanycn A  
ników i w przyszłości nie powinno % s 
miejsca. Przedstawiciele kupiectwa •%.
brać udział w kontroli wespół z H
mi mas kupujących, zainteresowany 
obniżce cen. . «1staje i"Na marginesie tej sprawy powstaj ^
tanie, jak mogło się zdarzyć, że w -,st
żym ośrodku robotniczym', jakirn ,/Q|f 
Gdynia, komisja udająca się na ko” 
sklepów miała w swym składzie W-UŁ# 
nie kupców i ani jednego przedstaw 
robotników? , , ltl

Fakt ten służy jako ostrzeżenie P a|p 
możliwością zwichnięcia tak ważnej ^  
cji, jak likwidacja spekulacji, PneZhM ' 
czujności ze strony organizacji roV 
czych. ^

Jak w czarodziejskiej bajce
fontan na w  św ietle re fle kto ró w

S ta ran iem  W ydziału  T echnicznego 
Z arząd u  M iejskiego w  Sopocie o d re ­
m on tow ana  zo sta ła  fo n tan n a  p rzy  m o­
lo. W odotrysk  zo sta ł u ruch o m io n y  w

Kto otrzyma dodatkowe
karty odzieżowe

Wydział Aprowizacji Zarządu Miejskie 
go w' Gdańsku, wydaje w terminie od 
dnia 20 do dnia 25 sierpnia br., karty o- 
dzieżowe dla. tych, którzy nie otrzymują
kart zaopatrzenia kat I.

Uprawnieni są pracownicy rolni, pra­
cownicy cywilni urzędów i instytucyj 
wojskowych, pracownicy instytucyj U- 
bezpieczeń Społecznych i PZUW, praco­
wnicy banków państwowych i KKO, 
pracownicy Polskiej Agencji Prasowej 
i Polskiego Radia, oraz osoby, pobiera­
jące rentę wypadkową z tytułu utraty 
ponad 45 proc. zdolności do pracy.

Zainteresowane zakłady pracy winny 
przedłożyć wykaz pracowników, upraw­

nionych do odebrania kart odzieżowych, 
w trzech egzemplarzach, według wzoru, 
który można otrzymać w Wydziale Apro 
wizacji.

Zwraca się uwiagę na konieczność za­
stosowania się do oznaczonego terminu.

fe<l
dniu  o tw arc ia  M iędzynarodowych 
gów G dańskich . C zynny je s t  c0^ gi .
n ie  i tłu m y  publiczności maja 
ność go podziw iać.

S tru m ien ie łrf'w ody try sk a jące  ń® 
• o raz  szereff m n’*'--sokość 20 m tr  o raz  szereg  mniei1

załam u jący ch  się  i z lew ających
ną całość w  b lasku  różnokol°r° ; i y 
re flek to ró w , tw o rzą  p ięk n ą  k0* ®  
cję b a rw  i odcieni. K rop le  wodYi 
d a jące  w  św ie tle  reflektorów , ęde[

chodzą w szystk ie ko lo ry  tę c z y - ^ ^ e
chw ilę w y try sn ąć  w  now ym

Całość rem o n tu  kosztow ała 
M iejski 700 ty s. zł. K oszt o św i^  
dochodzi do 1.200 zł za godzin?-

Krakowiacy i Górale na Wybrzeżu
barwne widowiska w Operze Leśnej

Na Wybrzeże przyjeżdża na kilku­
dniowe gościnne występy Zespól Regio 
Halny Krakowiaków j Górali, który na 
wielkim festiwalu sztuki ludowej w 
dniu 2 maja br. w Warszawie zdoiby!

Trzeci dzień procesu b. dyrektora „Manufaktury Gdańskiej*

|Ó<*

Obciążające zeznania świadków
W trzecim dniu- procesu b. dyrektora

firmy „Manufaktura Gdańska“, Gro­
blewskiego, przesłuchiwani byli kolejni 
świadkowie. Między innirrti zeznawali 
dy,r. fabryk.; Włókienniczej w Rutmii, eib. 
Madoński, przewodniczący wydziału 
Przedsiębiorstw Miejskich w  Zarządzie 
Miasta, ob. Lewandowski oraz dyrektor 
Północnego Zjednoczenia Przemysłu 
Włókienniczego, eh. Mojseowicz, któ­
rzy usiłowali wytłumaczyć oskarżonego 
Groblewskiego 'nawałem innych Obo­
wiązków, dążących na iwn.

Dyr. Mojseowicz wyjaśnił poza tym, 
że trzy sztuki materiału, przeznaczone 
go na premie dla robotników, były tyl­
ko przeniesione do pokoju przylegają­
cego do mieszkania dyrektora dla zabez 
pieczenia ich przed kradzieżą.

Następny świadek, 'pełnomocnik Cen­
tralnego Zarządu Przemysłu Włókienni 
czego, ob. Piątkowski, ilustruje stosun­
ki, panujące w fabryce w  Oliwie w  cza 
sie jej organizacji i pierwszego okresu 
pracy. Obciążające jest oświadczenie 
świadka, że Groblewski nie dokonał in­
wentaryzacji w chwil; obejmowania sta 
nowiska dyrektora. Świadek stwierdza, 
że stworzono sztuczne nadwyżki maga 
zynowe j nie księgowano transakcji, 
prze prowadzany c h przy rozsprzedaży 
materiałów poniemieckich, Tramsakce 
te są karygodne, nawet jeśli uzyskane 
z nich sumy zostały właściwie rozcho­
dowane.

W dalszym ciągu przewodu zeznawali 
pracownicy Gdańskiej Spółdzielń- Spo 
żywców, w której były złożone 4 bele 
materiału, pochodzące z „Manufaktu­
ry Gdańskiej“. Dyrektor Spółdzielni ob. 
Kula wyjaśnia, że sprawy te załatwiała 
ówczesna pracownica spółdzielni Węgrzy

nowa, znajdująca się obecnie w wcęzie Żona oskarżonego Groblewskiego
niu warszawskim. Materiał oddany był twierdzi, że krytycznego dnia zabrano 
Spółdzielni w komis do rozsprzedaży ® fabryki do Łodzi puste skrzynie, becz 
po cenach wolnorynkowych. Materiał ki, skrzynie z czółenkami oraz matę 
kupiły: MZK GG, Zarząd Miasta, ZEW,! riał. Pod Łodzią auto się zepsuło i mąż
oraz sama Spółdzielnia Spożywców. 
Nie odebrane przez dostawcę pieniądze 
znajdowały się długi czas w depozycie. 
Zeznania te potwierdzają świadkowie: 
ob. ob. Mazurkiewicz ć Macuiewlcz; 
świadek Maeuiew.oz słyszała, że mate­
riał złożono w magazynie Gdańskiej 
Spółdzielni Spożywców na polecenie 
Groble wpsiego, który był członkiem
Zarządu "Spółdzielni.

Z kolei zeznawali pracownicy „Marni 
faktury Gdańskiej“, ob. ob. Maria 
Schindler i Irena Izdebska. Usiłowały 
one przerzucić odpowiedzialność na by­
łego kierownika technicznego i na maj 
stra fabryki Grzędę.

Obciążające dla oskarżonego było ze­
znanie wartownika Litzbarskiego. Wi­
dział on dyrektora wraz z żoną w  po­
rze’ nocnej w czasie załadowywania sa­
mochodu towarami z magazynu.

Inny wrtownik fabryczny Wieromlej- 
czyk stwierdza, że widział auto, zaiado 
wane workami z jakimś białym prosz­
kiem, do którego coś przenoszono z ma 
gazynu. Autem tym wyjechała żona 
Groblewskiego do Łodzi. Świadek pa­
mięta dwa wypadki ładowania aut nocą.

Świadek Majkowski potwierdza ze­
znania Wieromie jeżyka.

Helena Kreft, robotnica fabryczna,’ a 
ostatnio gospodyni Groblewskiego 
stwierdza, że żona Groblewskiego przy 
woziła z Łodzi artykuły spożywcze. Raz 
Groblewska, przywiozła sztukę materia­
łu, którą, j»Ieciła w fabryce przefarbo- 
w ać

pojechał do Łodzi tramwajem, zosta­
wiając ją W aucie samą. Pio przyjeździe 
z Łodzi « powodu ¡późnej pory towar 
zostawiła w  sklepie przy ul. 11 Listo­
pada. Następnego dnia poleciła 6zof«ro 
wi dic&terczyć towary do Centrali Włó­
kienniczej przy ul. Piotrkowskiej.

W dalszym ciągu świadek Morawski, 
który zeznawał już dnia poprzedniego, 
przedstawił dowody kasowe „Manufaik 
tury Gdańskiej“ na potwierdzenie, że 
pozycja pasów transmisyjnych nie jest 
w nich uwidoczniona.

Pod koniec trzeciego dnia procesu 
obrona zgłosiła wniosek o uchylenie a- 
resztu tymczasowego w stosunku do 
oskarżonego, oskarżyciel zaś zażądał 
przerwania rozprawy aż do przeprawa 
dzenła ekspertyzy grafologicznej dla 
stwierdzenia, czy firmy łódzkie, z  któ­
rymi Groblewski rzekomo przeprowa- 
dzial transakcje, istnieją.

Sąd udał się na naradę, w wyniku 
której postanowił przerwać rozprawę 
na czas nieokreślony, ale najpóźniej do 
22 września.

Równocześnie sąd przychylił się do 
wniosku prokuratora o przeprowadze­
nie ekspertyzy grafologicznej.

Sąd polecił również odnalezienie i do­
prowadzeni,e świadka Szymskiego, na 
którego oskarżony i obrona zrzucili 
dużą część odpowiedzialności. Wniosek 
o uchylenie aresztu tymczasowego w 
stosunku do oskarżonego został odrzu- 
cony.

pierwszą nagrodę za oryginalne 
śpiew i muzykę. ’

Zespól składa się z 70 osób., J , , '  
niedzielę — 18, wtorek — 19 i 
20, w Operze Leśne j w Sopocie, pi 
dan© barwne widowisko regi 
„Bronowickie Wesele“ —
Bieńka i „Pod wierzbami“ — w uK 
Pa<:ha-O tym, jak wielkie zainter^.^po1’ 
wzbudził na Wybrzeżu te n , 
świadczy fakt, że bilety na 
we przedstawienie zostały już c 
cie wykupione przez świat pracy-

Wydział

u p o r z ą d k o w a n ie ,,,. 
OZNAKOWAŃ WODNYCH

Hydrograficzny
urzęau morsktego zakończył rM V  
nie szlaku wodnego do Gdyni, 
ska. Szlak uzupełniono nowym: 
zamiast zniszczonych w czasie. /  
wych burz, zaś stare oznakoW®"' 
świeżono.

PODWYŻSZENIE OPŁAT
PORTOWYCH ,. <f

Ostatnio nastąpiło pod wyższe“’ 
płat portowych. Zwyżka ta d e  , J  V!poi l u n ju i .  JU w y i. ,n.a va
jednak na zdolność konkurencyJ
szych portów, ze względu na 
stosunku złotego do dolara.

IMPORT PRODUKTÓW
NAFTOWYCH W LIPCU „f

W lipcu wyładowano w nas*?? 
tach 2.620 ton produktów na\~ jyito 
W głąb kraju odprowadzono * .¡ulto, 
Gdańska 8.340 ton. Zapasy Pr°. 
naftowych w składach portowycn 
noszą około 30 tys. ton.

m o n t a ż  dźw igów  .
DO PRZEŁADUNKU W

W porcie gdyńskim montuje
ch dźwigów, inie 6 nowych dźwigów, . 

nych do przeładunku węgla. No' „v 
gi ustawione zostaną m- inn. • UórtŁ 
dowywanym nabrzeżu Śląskim- 9 6 
część, ok. 120 m, ma być 00 
użytku jeszcze w br.
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Nie s ie ń , nie orzą -  a zbierają piony
Galeria nowoupieczonych ziemian

(O d  naszego korespondenta)
Są i tacy u nas na Dolnym Ślą­

sku, którzy nie sieją, nie orzą, 
bryczkami sobie jeżdżą jak dzie­
dzice za starych dobrych czasów, 
naganiają robotników najemnych 
do ciężkiej pracy na roli a sami, 
nic nie robiąc lub też mając do­
brze płatne posady gdzie indziej, 
ciągną dodatkowo pokaźne zysk1' 
z roli.

Nasze partyjne wydziały Kon­
troli Osadnictwa Rolnego pieczo­
łowicie czuwają nad tym, aby u 
nas w Polsce raz na zawsze zani­
kło hrabiostwo, dziedzictwo, i ja­
śnie państwo, wszelkiego ro­
dzaju marnotrawstwo ciężko wy 
pracowanego grosza publicznego.

gopsodarstw rolnych przez róż­
nych ludzi bez skrupułów wyzy­
skujących nieświadomość robot­
ników rolnych.

C  się dobrze urzcjdziii
Obywatel Deja —  urzędnik re­

feratu pomiarów przy starostwie 
powiatowym w Bystrzycy (żona 
jego jest nauczycielką), posiada 
dużą wilię i 12 ha ziemi, na któ­
rej pracują robotnicy najemni.

Ob. Ruszczyć — pracownik po­
wiatowego PUR w Bystrzycy 
jest wspólnikiem 18-hektarowego 
majątku w Starej Bystrzycy, pro­
wadzonego przez zawodowego 
rolnika Tarkę.

Major Urbanowicz wraz z żo-
Mamy przed sobą raport Wy- ną pracuje w Bystrzycy. Tu posia 
lału Kontroli Osadnictwa Rn!- da ładną willę, w .terenie zaś 22-

hektarowy dobrze wyposażony i 
zagospodarowany majątek, gdzie 
pracują fornale.

A już całkiem po hrabiowsku 
urządził się kpi. Stec. Mieszka ©o

działu Kontroli Osadnictwa Roi 
nego przy W.K.P.P.R. we Wroc­
ławiu z lustracji przeprowadzo­
nej w powiecie bystrzyckim,
gdzie stwierdzono, iż istnieje o- 
koło 20 wypadków prowadzenia

Kopciuszek kąpielisk morskich
Hosizewo świeci pustkami

Na Pomorzu Zachodnim znajduje 
się około 25 kąpielisk morskich. Nie 
wszystkie są w  tej chwili uruchomio­
ne ze względu na brak kredytów. 
W Międzyzdrojach i w Ustce wszyst­
kie lokale są przepełnione do ostatnie­
go miejsca, natom iast inne kąpieliska 
m ają szereg domów wolnych lub na­
w et świecą pustką. I tak  np. w prze­
pięknie położonym Międzywodziu i 
Nowej Wsi na wyspie Wolin nie ma 
nadm iaru letników, pomimo że do­
jazd do tych miejscowości jest rów­
nie trudny  jak  do Międzyzdrojów. 
W Horzewie sytuacja przedstaw ia się 
jeszcze gorzej: przygotowano tu  500 
m iejsc dla wczasowiczów, a tymcza­
sem przybyło zaledwie k ilka osób.

Je st zrozumiałe, że za taką poli­
tykę uzdrowiskową jest przecież ktoś

odpowiedzialny. Właściwe czynniki 
nie poinform owany widocznie społe­
czeństwa, że można udać się również 
i do Horzewa. W k ra ju  pewnie n ikt 
naw et nie wie o takim  kąpielisku: 
wszyscy jadą do Międzyzdrojów i 
Ustki, bowiem tylko o tych punktach 
są poinformowani, pomimo że Horze- 
wo ma lepszą kom unikację od Mię­
dzyzdrojów. Bo na pewno nie jest 
czynnikiem decydującym fakt, że do 
Międzyzdrojów udała się cała urzę­
dnicza Wai^zawa. Międzyzdroje są dro 
gie, a na skutek nadm iaru  letników 
nie m a tam  ani pożądanych wygód, 
ani też spokoju.

Dobrze byłoby jeszcze obecnie po­
kierować tak  ruchem  wczasowym, by 
korzystało z niego ca łe nasze 500-ki- 
lometrowe wybrzeże.

Peperowcy Zakładów Żyrardowskich
im kufsie partyjnym

Rwa i pół miesiąca trwa! I kurs partyj 
ny w Żyrardowie, liczący 40 słuchaczy.

Większość słuchaczy rekrutowała się 
spośród sekretarzy i propagandzistów 
kół Zakładów Żyrardowskich.

Wykłady odbywały się raz w tygodniu, 
W dwóch turach, aby udostępnić udział 
W kursach pracującym na zmianach w 
fabryce.

Tematy do nauczania miejscowi prele­
genci czerpali z artykułów „Nowych 
Dróg“.

K R O N I K A
śIqsko-dqbrowskn

MŁODZIEŻ DUŃSKA NA ŚLĄSKU
Bawiąca w' tych dniach na Śląsku 40- 

osobowa wycieczka młodzieży duńskiej, 
grupująca przedstawicieli wsystkich or­
ganizacji młodzieżowych, zwiedziła ko­
palnię „Szombierki“ w Bytomiu oraz1 hu 
tę „Batory“ w Chorzowie, gdzie obecna 
była przy spuście stali.

TRÓJKI ANTYSABOTAŻOWE 
PRZY KOPALNIACH

Na terenie powiatu katowickiego jest 
15 kopalń. 13 wykonało w ostatnim ro.e 
siącu plan produkcji z nadwyżką.

Przy kopalniach czynne są trójki en- 
tysabotażowe. Dzięki ich pracy uspraw­
niono w ostatnich dniach gospodarkę*w 
kopalniach „Wieczorek", „Wirek" i 
„Mysłowice“.

LOTY NAD BIELSKIEM
Staraniem Aeroklubu Bielsko • Bial­

skiego w pogodne dni sierpniowe urzą­
dzane są nad Bielskiem loty pasażerskie, 
cieszące się wielkim powodzeniem miej­
scowego społeczeństwa.

PORADNIA
PSYCHOLOGICZNO - LEKARSKA
W Dąbrowie Górniczej otwarto Po­

radnię Psychologiczno - Lekarską, któ­
rej celem jest badanie dzieci o opóźnio­
nym rozwoju fizycznym i umysłowym 
i skierowane ich do specjalnych szkól. 
NOWE MOSTY NA OPOLSZCZYZNIE

W najbliższym czasie zostanie oddany 
do użytku publicznego most betpnowo- 
łukowy na rzece Maiapartew w Gosławi­
cach na drodze powiatowej Opole — 
Kluczborek. W październiku br. oddany 
dostanie do użytku drugi most żelbeto­
nowy na tej samej drodze w Osowcu.

SPÓŁDZIELCZOŚĆ 
W POWIECIE CIESZYŃSKIM

Spółdzielczość w powiecie cieszyńskim 
W ciągu pierwszych czterech miesięcy 
bieżącego roku. osiągnęła ponad 355 mi­
lionów złotych obrotów. Czynne są trzy 
spółdzielnie spożywców o charakterze 
powszechnym, jedna spółdzielnia rolniczo 
handlowa, 4 spółdzielnie mleczarsko-jaj- 
czarskie oraz 10 spółdzielni Związku Sa 
mopomocy Chłopskiej. Spółdzielnie posia 
dają 65 sklepów spożywczych, ponadto 
sklepy tekstylne, materiałów żelaznych, 
rzeźniczych, opalowych oraz piekarnie, 
■Wytwornie wód gazowych, - octownie, 
cegielnie, kuźnie, betoniarnie oraz kilka 
drobnych warsztatów stolarskich. Lista 
członków .spółdzielni przekroczyła .15 
■tysięcy.

Przez cały czas trwania kursów stwier 
dzić można * było regularną obecność 
wszystkich kursantów i wzrastające za­
interesowanie poruszanymi zagadnienia­
mi.

Dnia 9 sierpnia br. odbyło się uroczy­
ste zakończenie kursów, podczas które­
go przemawiali tow. tow. Majewski oraz 
przedstawiciele PPS, OM TUR i ZWM. 
Po rozdaniu świadectw, kursanci spędzi. 
11 wieczór na zabawie.

Wielu absolwentów kursu stara się o 
skierowanie do Wojewódzkiej Szkoły 
Partyjnej, co świadczy dobrze o prze­
prowadzonej akcji szkoleniowej.

Na zorganizowany obecne łl Kurs 
Partyjny, który rozpocznie się 23 sierp 
nia, wpisało się już 120 słuchaczy. (!jg.)

bie w Gdańsku, pracuje w Biurze 
Planowania Budowy Portu, a w 
Łęgowie ma na spółkę z byłym 
pułkownikiem z czasów sanacyj­
nych — 37 ha dobrej ziemi, 10 
krów, 20 świń i dużą wilię.

Takie fakty można niestety 
mnożyć i mnożyć w każdym nie­
mal powiecie.

Niedawno nasz bratni organ 
„Trybuna Dolnośląska“ podała 
kilka Konkretnych faktów z tere­
nu pow. wałbrzyskiego.

Mamy nadzieję, że po wykry­
ciu przez naszych towarzyszy te 
go rodzaju faktów ~~ Powiatowe 
Komisje Osadnictwa Rolnego po 
lożą temu kres.
Podejrzana tajemnica PUR

Taki stan rzeczy możliwy był 
jedynie dzięki stosunkom i śtosu- 
neczkom nowoupf.eczonych zder 
mian w niektórych terenowych u- 
rzędach PUR, który do niedaw­
na prowadzi! akcję osiedleńczą.

Z wyżej wspomnianego raportu 
Wydziału Kontroli dowiadujemy 
się, jak pilnie pow. PUR w By­
strzycy strzeże tajemnicy swego 
resortu i nie chce jej wyjawić ani 
przewodniczącemu Powiatowej 

Rady Narodowej, ani staroście by 
strzycfciemu.

Należy zaznaczyć, że to kary- 
postępowanie powiatowe­

go PUR w Bystrzycy paraliżuje

toczącą się jeszcze akcję osiedleń 
czą na tym terenie, którą od 
dwóch miesięcy kieruje referat 
osiedleńczy przy starostwie po­
wiatowym, borykając się z róż­
nymi trudnościami z powodu bra 
ku dokładnych danych o osadnic­
twie rolnym na terenie pow. by­
strzyckiego. Ponadto tajemniczość 
ta nie pozwala przeprowadzić ja­
kiejkolwiek kontroli po linii osad­
nictwa rolnego. J. D.

„Flis" na scenie teatru wiślanego
(Do artykułu poniżęj>

Płynie tenir po Wiśle
O pera „Flis“ wysławiona na barce

Do Gdańska zawinął jedyny w swoim 
rodzaju teatr pływający. Jest to grupa 
studentów z Krakowskiego Teatru Aka­
demickiego. Pomysłowa młodzież urzą­
dziła na dwóch barkach oryginalny, ru­
chomy teatr letni. Cale życie młodych

adeptów sztuki teatralnej upływa, (i to 
dosłownie) na jednej barce, zamienionej 
na dose wygodne mieszkanie. Sam te­
atr zna’du je się na drug.ej barce. Teatr

lak na własnym folwarku
rządzi się pan Dubielecki z ZSC>i
(O d  własnego korespondenta)

Powiatowy Zarząd Związku Samopo 
mocy Chłopskiej w Świnoujściu nie wy 
wiązuje się ze swoich obowiązków. Z 
całego powiatu napływają skargi i zaża 
ienia, że nasiona, które wydała Samopo 
moc Chłopska nie wzeszły (buraki cu­
krowe, łubin). Kartofle, które powinni 
dostać małorolni, otrzymali chłopi, po­
siadający po 60 — 65 ha ziemi (Wieko­
wo, Gorzyce, Mokrzyczki). Krowy po­
niemieckie dostały się do rąk tych, któ­
rzy już mieli po dwie i trzy krowy 
(Wiekowo, Waplennice).

Odpowiedzialny za ten stan rzeczy 
jest prezes Samopomocy Chłopskiej, p. 
DUBIELECKI. Robi on wszystko, co 
możliwe, żeby pomóc bogatemu chłopu, 
a nie małorolnemu. Bywa tak, że chłopi 
30 km jadą do Samopomocy Chłopskiej, 
godzinami czekają na pana prezesa, a 
pan prezes przychodzi i mówi: — n'e 
mam czasu, przyjdźcie jutro.

Przedtem p. Dubiełecki pracował w 
PUR i tak samo zachowywał się wobec 
biednych chłopów. Zawsze był przyja 
cieiem bogatych. Dlatego wśród nieza­
możnych i małorolnych chłopów pan 
prezes nie ma żadnego autorytetu. Przez 
3 miesiące swego urzędowania, Dubte' 
iecki ani razu nie wyjechał w powiat, 
bo po prostu boi się powiatu i rozmów 
z chłopami. Sekunduje mu inspektor ak­
cji siewnej pan WOJTASIK, były PSL 
owiec, pupil pana Mikołajczyka.

Jaisne, że postępowanie Dubiieieckle- 
go, świadczące o faworyzowaniu boga­
tych chłopów i pomijaniu małorolnych, 
wyrządza ogromną szkodę Związkowi 
Samopomocy Chłopskiej, podrywając za 
ufanie do tej organizacji.

Mamy nadzieję, że wojewódzkie wła­
dze Samopomocy Chłopskiej potrafią zna 
leźć lekarstwo na te „niedomagania“.

ARSENIUSZ SZELKOWY

Łowicz manifestuje wolą jedności
Wspólne zebrania aktywu PPR i PPS

(Od naszego korespondenta)
We wszystkich powiatach wojewódz­

twa łódzkiego odbyły się wspólne kon­
ferencje PPR 4 PPS.

W dniu 10 sierpnia również Łowicz za 
manifestował swą wolę jedności Od 
samego rana miasto przybrało odświętną 
szatę. Pomimo niepogody ludność wy­
legła na ulicę i rynek. Powiewały sztan­
dary czerwone i biało - czerwone. Kon­
ferencja powiatowa PPR i PPS rozpoczę 
ła 6ię uroczystością na rynku. Grupa 
młodych OM TUR-owców i ZWM-ow- 
ców złożyła wieńce na pomniku poleg­
łych za wolność Ojczyzny. Następnie 
czwórkami pochód ruszył w kierunku 
Domu Ludowego, w' którym konferencja 
miała się odbyć. Ale lokal okazał się za 
mały dla wszystkich przybyłych. Kilku­
set towarzyszy przysłuchiwało się obra­
dom stojąc. Przebieg konferencji był cie 
kawy i rzeczowy.

Zebrani gorącymi oklaskami manifesto 
wali swą wolę jedności, zwłaszcza pod­
czas referatów przedstawicieli WK PPS 
i KW PPR — tow. tow. Czernika i Sy- 
saka. W dyskusji, towarzysze zarówno 
z PPR, jak i z PPS stwierdzili, że ctoec 
na konferencja powiatowa była dawno 
oczekiwana przez koła terenowe i stanie 
się na pewno dla łowiczan przełomem 
w oh dalszej pracy.

My goście, przysłuchiwaliśmy się żar 
iiwym przemówieniom terenowych towa 
rzyszy, nie mogąc często odróżnić, któ­
ry z nich jest członkiem PPR, a który 
PPS.

Tow. Kobot, stary członek PPS, pom­
ny błędów przeszłości wyciąga słuszne 
wnioski: „Mieliśmy także przed wojną 
jeden cel — ale szliśmy do niego roz­
bici. Drogo nas ta nauka kosztowała— 
niechaj ona nie idzie w las. Chwasty 
niezgody należy obecnie wyrwać z korze 
nlami“.

Trzeba sobie uświadomić raz na zaw­
sze — stwierdza tow. Wielobor — że 
bez jedności działania, bez wspólnego 
wysiłku s nie będziemy w stanie zreok-

wać naszego planu sytości. Stać nas na 
to, by wszystkie spory międzypartyjne 
załatwić rzeczowo i sprawiedliwie. Wróg 
czyha na nasze rozbicie — lecz bezsku­
tecznie — nie doczeka się".

Wielu towarzyszy porusza sprawy te­
renowe — walka ze spekulacją, ze szko­
dnikami gospodarczymi Itp. Prawie wszy­
scy dyskutanci tąezą — i słusznie — 
sprawę jedności szeregów robotniczych 
z realizacją panów gospodarczych i 
spraw terenowych. Dyskusja była rze­
czowa, nacechowana troską o dobro Pol­
ski Ludowej.

Tow. Pietrasowa (PPS) mówi o roli 
kobiet pracujących w- montowaniu jed­
ności ludzi pracy. „Kobieta pracująca 
jest najbardziej zainteresowma w jedno­
ści. Nas nic absolutnie nie dzieli, a

wszystko łączy. Pragniemy gorąco po 
koju i dobrobytu dla naszych dzieci — 
dia przyszłych pokoleń. Najskuteczniej 
może to zrealizować silna i zjednoczona 
klasa robotnicza pod zgodnym kierow­
nictwem PPR i PPS“.

Młodzi mówcy z ZWM i TUR tow.tow. 
Szwiel i Dziedzic słusznie stwierdzają, 
że ogromnym hamulcem w rozwoju je­
dności działania i jed-ności organizacji 
młodzieżowych była dotychczasowa nie­
zgoda starszych.

Hucznymi, długo niemilknącymi okla­
skami przyjęto jednogłośnie rezolucję.

Pieśniami robotniczymi i hasłami na 
cześć jedności robotniczej i sojuszu ro­
botniczo - chłopskiego zakończono pierw 
szą konferencję Łowicza.

B. Notariusz

prawdziwy: tu jest scena, kulisy, miej­
sce na orkiestrę, podium dia dyrygenta 
; nawet budka dla suflera.
A widownia? O, taką widownią rzadko 

który teatr może się poszczycić! Tylu 
się tu widzów zmieści, ilu tylko zechce 
patrzeć i słuchać. Stoją sobie wzdłuż 
brzegu, a scena leciutko kołysze się na 
fali.

Zdarza się jednak, że woda się dąsa, 
a wtedy jest tak Jek w Sopocie, gdzie 
musiano odwołać inauguracyjne przed­
stawienie, bo faia była duża i załoga me 
mogła żeglować po wzburzonym morzu.

Postanowiono zatem dać przeds.a Wle­
nie dia robotników portowych i maryna­
rzy w Nowym Porcie. Wystawiono ope 
rę 'udową Moniuszki „Flis" i obraz ba­
letowy Eugeniusza Papiińskiego „Wese 
’e Krakowskie".

Odniesiony niewątpliwie zasłużony 
sukces byi dia wykonawców najmilszą 
zapłatą za ich trud. Całe nabrzeże było 
zapełnione publicznością.

W zespole wyróżniają się młodzi, uta­
lentowani soliści: Maria Artykiewicz, 
Krystyna Grabowska, Edmund Kossow

jed-nieszkoione, młode, bez wprawy, 
nak świetnie się zapowiadające.

Na uwagę zasługuje również 20-oso- 
bowy balet z Dunajewską, Dębickim i 
GośUnską na czele. Kierownictwo tech­
niczne, jak i artystyczne spoczywa w rę 
ku prof. Adama Kopycińskiego, który 
jest inicjatorem i twórcą tej ciekawej i 
pożytecznej imprezy.

Tryb życia i nastrój panujący na bar­
kach przypomina obóz wypoczynkowy. 
Wszystko tu załatwia się we wiasnym 
zakresie. „Sami sobie kucharzymy, pie­
rzemy i urządzamy się tak, aby przy jak 
najmniejszym wkładzie pieniędzy i wy­
siłków osiągnąć maksimum zadowolenia 
i wypocząć przed czekającym nas no­
wym rokiem szkolnym" — mówi Dębic­
ki, wesowy młodzieniec, który opala się 
leżąc na jakimś fragmencie dekoracji. 
Wieczorem, podczas przedstawienia, bę­
dzie on odtwarzał rolę pana młodego.

Teatr nie jest obliczony na zarobek, 
cały dochód z przedstawień pochłania 
utrzymanie 120-osobowego personelu. 
Nadmienić wypada, że wszyscy grają 
bezinteresownie, z amatorstwa. Jedynie 
30-osobowy zespól Filharmonii Krakow­

ski i Leszek Mikułowski. Są to glosy I skiej otrzymuje wynagrodzenie.

Tym przywrócono dzieciństwo
Waifc z przestępczością w Łodzi

Wzmożona akcja zwalczania przestęp­
czości u dzieci, prowadzona przez Mili­
cję Obywatelską w Lodzi, daje pomyślne 
rezultaty. Dzięki pracy Izb zatrzymań, 
do których kierowane są dzieci zajmują­
ce się handlem ulicznym, włóczęgo­
stwem oraz młodociani przestępcy, 80 
procent wychowanków ulicy, którym 
groziło całkowite wykolejenie, wraca do 
normalnego życia.

Dzieci, którym nie grozi dochodzenie 
sądowe, przekazywane są do zakładu 
rozdzielczo - obserwacyjnego, skąd prze
sylane są do różnych domów dziecka

lub do rodain zastępczych. Większość 
dzieci z zakładu rozdzielczego znajduje 
opiekę u rodzin zastępczych. W tej 
crrwili w mieść'e wychowuje się w ro­
dzinach tych 1.200 dzieci.

Dzieci, które Weszły w kolizję z pra­
wem i mają wyroki sądowe, kierowane 
są do specjalnych zakładów zamknię­
tych o charakterze wychowawczo - pro 
fMitycznym. 48 chłopców, mieszkają­
cych m. iu. w Domu Chłopców w Lan- 
gówku, korzysta tu ze szkoły spe­
cjalnej o programie szkoły powszech­
nej oraz uczy się zawodu.

Prokurator Johnson z  rodzinę
spędza urlop w  Ustce

Od kilku dni w Ustce przebywa an­
gielski prokurator generalny Międzyna­
rodowego Trybunału Norymberskiego, 
poseł do Izby Gmin i przewodniczący 
Tow, Brytyjsko - Polskiego, p. Johnson. 
Prok. Johnson jest gościem wiceministra 
sprawiedliwości Leona Gbajma.

Prok. Johnson odbył szereg wycieczek 
na Wybrzeżu Zachodnio - Pomorskim. 
„Jestem pełen uznania — zaznaczył p. 
Johnson w rozmowie z korespondentem 
PAP — dia tych, którzy w  tak niesły­
chanie ciężkich warunkach podjęli ster

rządów w Polsce i którzy dzisiaj mają 
za sobą poważne pozytywne wyniki nad 
odbudową tego kraju“.

Pan Johnson przebywa w Ustce w do­
mu wypoczynkowym min. sprawiedliwo­
ści wraz z żoną i trojgiem dzieci.

Mniej więcej w połowie sierpnia uda 
się on do Szczecina, a następnie na 
Śląsk. Celem jego pobytu w Polsce jest 
m. in. zapoznanie się z aktualnymi pro­
blemami odbudowy Polski, która go. ja­
ko przewodniczącego Tow. Brytyjsko- 
Polskiego szczególnie interesuje.

Z  M IAST I WSI

Wydobywanie torfu w Gostyninie

NOSACIZNA ZBIERA KRWAWE 
ŻNIWO

W pow. Inowrocławskim panuje 
wśród koni groźna epidemia nosacizny. 
Ze względu na brak jakichkolwiek te­
ków na tę chorobę chore konie uśmier­
ca się. Do powiatu przybył delegat Mi­
nisterstwa Rolnictwa dla przeprowadze­
nia energicznej akcji przeciwdziałającej 
chorobie. Nosacizna jest tym groźniej­
sza, że zarażają s!ę nią ludzie, przy 
czym u ludzi jest ona prawie w 100 
proc. śmiertelna.

OWOCE OBRODZIŁY
Urodzaj jabłek i gruszek jest w tym 

roku o 50 proc. więk*ty, niż w ubie­
głym. Nie brak i innych owoców — za­
wiodły jedynie maliny. Nie zbraknie nam 
również przetworów owocowych na zi­
mę niezależne od tego, że duża ich 
część pójdzie na eksport. Fabryka mro­
żonych owoców w Strzelinie na D. Ślą­
sku zamrozi w tym roku 15 razy więcej 
owoców niż w zeszłym,

FABRYKA... MATUR

W swoim czasie pisaliśmy o wykryciu 
afery maturalnej w Łodzi. Lista zamie­
szanych w nią osób powiększyła się o 
kilka nazwisk, m. In. Romana Duczymiń

skłego, syna dyrektora nieistniejącego 
już gimnazjum prywatnego, Longina 
Dobrzyńskiego, również studenta, oraz 
dwie studentki.
CHYBA NA TYM Się NIE SKOŃCZY?

Na ul. Proletariackiej w Lodzi prze­
chodzący w nocy milicjant znalazł samo 
chód ciężarowy, który usiłowała wpra­
wić w ruch mała, kilkunastoletnia dziew 
czynka. Jak się okazało, pijany szofer 
zaczepił ją na ulicy i poprosił o odsta­
wienie wozu do garażu, a sam położył 
się na chodniku i słodko zasnął.

Nieodpowiedzialny szofer ukarany zo­
stał miesiącem aresztu. Ale czy powi­
nien zachować prawo jazdy?

NIEPOPRAWNY SIUTA 
Piekarz * Koluszek, Józef Siuta, uka­

rany został grzywną 150 tys. zł za ukry 
wanie mąki i pobieranie nadmiernych 
cen za chleb.
NIE NALEŻY PIC W CZASIE PRACY 

Na ulicy w Bydgoszczy znaleziono ja 
kiegoś osobnika* pogrążonego w błogim 
śni«. Uwagę milicji przyciągnął podej­
rzanej wielkości ttumok, którym śpiący 
był obarczony. Jak się okazało, w tłu- 
moku znajdował się łup złodziejski, któ 
ry nieostrożny pijak, Alfred Westerich, 
właśnie zdobył w mieszkaniu ob. Jabło 
nowsklej ! który tak skutecznie „oblat“,
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Nr 76, 77, 78, 79 i 80.

Dyrekcja Odbudowy Warszawskiego Węzła Kolejowego, War­
szawa Al. Wyzwolenia Nr 43 ogłasza przetargi: na wykonanie

a) Nr 76 2 szt. bramek żelaznych do ruchomych podstacji
prostowniczych,

b) Nr 77 robót elektrotechnicznych przy budowie linii 35 kV
■ Otwock — Miłosna,

c) Nr 78 robót fundamentowych, napraw i montaż słupów
trakcyjnych linii Warszawa - Wschodnia Rozrzą­
dowa.

d) Nr 79 instalacji wodociągowo - kanalizacyjnej, zakładu
ogrzewczego parowego natryskowni, pralni, suszar­
ni oraz centralnego ogrzewania wodnego w domu 
noclegowym na Odolanach.

e) Nr 80 budynków gospodarczych na st. Warszawa Wileńska
' Warszawa-Praga.

Oferty należy składać do skrzynki ofertowej umieszczonej w 
B:urze Dyrekcji ad a) b) i c) dnia 23 sierpnia, ad d) i e) dnia 
25 sierpnia 1947 r. do godz. 10-ej, gdzie można otrzymać ślepe 
kosztorysy i uzyskać bliższe informacje.
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MfEU RZĘDOWA TABELA WYGRANYCH
7-my dzień ciągnienia IV-ej Klasy 

50-tej Jubileuszowej Loterii
Wygrana 500.000 zł Nr 9086 (padła 

!łe Katowi Jach).
Wygrane po 100.000 zł Nr Nr 15335 

$12767 55191 56628 70343.
Wygrane po 20.000 zł '  Nr Nr 2913 

8373 14225 14343 21702 23475 23528 
24230 26873 40069 42017 42954 44521 
48949 60783 61400,

Wygrane po 10.000 zł Nr Nr 1725 
2029 2681 3254 5158 5253 11395 11759 
11920 12740 15681 18231 19189 19774 
20030 20542 21788 22123 22172 22905 
23925 24047 24268 24837 26745 27681 
27880 28184 28574 28730 30689 31372 
32760 32773 32824 34555 35339 35510 
86798 39300 42031 42844 43244 45372 
45837 46128 46243 47636 48530 49335 
'49545 50133 50216 50317 50425 51053 
61394 52391 53080 54157 56059 56534 
58161 58412 58818 59144 63474 64819 
65296 66897 68063 68170 68264 72426

Po 5.000 zł.
995 2299 2812 3375 4330 4981 5211 

E707 6795 7257 7358 7648 7841 7909 
6934 10163 10837 10851 11361 12204 
12349 12941 13268 13765 13864 14869 
>15433 15689 16330 16340 17678 18165 
>18442 19205 21937 22271 22748 23286 
23575 24098 24257 25893 26924 27048 
27237 29308 29724 30363 31022 31221 
31829 33155 33952 34429 34757 35572 
35958 36729 37112 37572 37755 38212. 
40417 41024 41426 41575 42461 43616 
>43872 44145 44400 44700 45925 47741 
’48375 49740 50405 50549 50558 50757
51751 51896 52702 53201 54250 54732
57338 59507 59911 60431 61089 63131
63901 64734 65129 66094 66272 66309
66378 66698 66857 67688 69467 69711
69746 71160 71557 71646 72123 72321
73350 73633 74757 74826.

Po 3.000 zł.
36 232 285 993 1121 1169 2965 4477 

5605 6586 6683 6689 7168 7678 8122 
8717 9466 9867 9880 10364 11258 11399 
12258 16582 17277 18571 18799 20638 
22324 22472 22819 23164 26002 26433 
26783 27073 27137 28080 28503 28560 
29152 29706 30517 30881 30932 31255 
31826 31887 32897 32971 34425 34508 
36121 35756 37241 37736 37869 38495 
38806 39244 40197 40998 41745 41933 
42010 42423 45769 45813 46738 48002 
49666 50093 50391 50440 50836 51093 
51330 51977 52111 52422 5275" 53149 
53939 55437 55560 55850 57230 57917 
53720 58915 61418 64567 65890 69050
70487 71315 71333 71622 72095 72107 
72738 72792 73008 73123 73263.

Dalszy ciąg wygranych po 2

Dalszy ciąg wygranych po 2.000 zl 
z 3-go dnia ciągnienia

10007-124 145 199 292 295 330 334 
349 350 425 428 470 501 519 560 585 
648 667 791 800 813 841 855 865 912 
918 945 11030 168 206 250 288 343 466 
506 580 609 646 669 681 773 820 829 
846 851 933 12062 190 207 243 245 254 
343 381 393 408 409 412 448 581 639
645 739 773 802 826 906 931 960 966
998 13065 293 300 502 511 577 630 657 
712 785 792 831 905 933 947 14006 153 
170 351 476 538 635 769 775 823 890 
930 938 967 983 15179 251 304 321 455 
457 506 533 587 626 678 720 732 770 
775 822 836 905 914 941 976 16111 115 
133 138 157 161 427 436 480 494 625 
631 644 740 796 834 900 920 17077 090 
121 148 226 305 378 416 428 433 513
525 585 642 666 698 706 747 762 792
843 881 951 954 18031 034 067 (774 384 
403 414 478 511 523 562 582 584 640 
664 705 764 812 838 906 911 942 19128 
232 322 354 363 407 475 481 555 561
601 609 798 863 934 982.

20050 093 186 210 285 295 321 447 
481 634 637 683 735 758 865 21035 040 
151 207 273 294 413 449 613 664 786 
793 836 22018 106 140 152 256 356 369 
410 426 583 612 714 825 849 862 958 
982 23001 019 031 043 067 129 159 181 
276 304 364 375 426 446 455 489 -23 
616 705 834 835 904 041 24115 120 142 
157 169 224 274 286 312 314 412 447 
476 529 530 548 585 595 604 671 895 
721 744 753 962 25110 127 271 283 368 
423 436 475 484 558 566 612 636 804 
895 923 981 26003 037 045 061 138 170 
212 218 262 307 574 596 625 633 692 
710 801 830 930 944 27026 056 059 314 
341 414 453 462 463 479 505 530 600 
608 614 625 730 890 914 944 28003 112 
130 135 179 214 342 466 591 631 781 
838 965 974 991 29099 108 197 198 247

. 274 304 336 406 420 507 513 533 535
602 643 828 891 982.

30038 134 262 471 544 713 745 774 
941 998 31009 068 074 114 179 185 222 
398 480 498 615 672 752 788 790 969 
992 32008 012 052 204 205 318 330 410 
420 434 457 476 508 534 578 580 717
739 792 860 863 885 906 913 974 980
33019 027 066 070 148 191 229 441 480 
483 585 624 714 723 748 876 883 895 
910 927 942 963 983 34000 146 256 Z7\ 
394 431 444 467 601 623 761 767 797 
928 936 978 985 35041 066 262 266 271 
291 313 315 403 449 506 897 923 36051 
072 199 219 221 239 278 421 433 453
467 562 575 611 613 721 748 764 792
835 856 921 988 37038 142 280 286 627 
695 715 716 756 794 888 897 947 079

000 zł podany będzie jutro

Wojewódzki Wydział Aprowizacji ogłasza przetarg na 2.539 
kg cukru zanieczyszczonego. Cenę cukru obniża się o  30% w sto­
sunku do ceny wolnorynkowej. Refiektanei winni złożyć oferty 
do dnia 25.8. br. w Woiewdzkim Wydziale Aprowizacji w Gdań­
sku ul. Okopowa Nr 2 pokój Nr'14.

NACZELNIK WYDZIAŁU APROWIZACJI 
(—) Zglinicki
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Dyrekcja Państwowej Komunikacji Samochodowej w Warsza- 

wto ul. Grójecka Nr 42a ogłasza przetarg nieograniczony na de­
montaż ze zwiezieniem ha! istniejących, żelaznych spod Wrocła­
wia oraz budowę zajedini autobusowej przy ul. Wolskiej Nr 
62, 64, 64a w Warszawie z zastosowaniem konstrukcji hal wy­
mienionych.

Podkładki przetargowe za zwrotem kosztów oraz bliższe infor­
macje otrzymać można w Wydziale Budowlanym Dyrekcji PKS 
w Warszawie ul. Grójecka Nr 42a, II piętro pok. 55 w godz. 
9 —  11.

Oferty składać należy w Wydziale Budowlanym do dnia 29. 
VIII.47 godz. 12-ta.

Otwarcie ofert nastąpi tegoż dnia o godz. 12.30.
2106

OGŁOSZENIE 0  PRZETARGU
¡Państwowa Centrala Handlowa w Warszawie, ul. Piusa XI nr 66 

ogłasza przetarg nieograniczony na postawienie baraków biuro­
wych i wykonanie robót kanalizacyjno-wodoeiągowych i elektro­
technicznych w  Warszawie przy ul. Granicznej róg Grzybowskiej.

Bliższe informacje otrzymać można w P.C.H. — Dział Inwesty­
cyjno-Budowlany, u!. Piusa XI nr 66 III-cie piętro, pokój nr 35, 
gdzie również można otrzymać podkładki ofertowe.

Oferty w podwójnych zalakowanych kopertach, bez znaków fir­
my z napisem: „Oferta m  postawienie baraków biurowych i na 
wykonanie robót kanalizacyjno-wodoeiągowych i elektrotechnicz­
nych w Warszawie, przy ul. Granicznej róg Grzybowskiej“, nale­
ży składać do dnia 25 sierpnia 1947 r., ,ul. Piusa XI nr 66 III-cie 
p:ętro, pokój 35, Dział Inwest. Bud. do godz. 10-tej, o  której to 
godzinie nastąpi otwarcie ofert.

Do oferty należy dołączyć: a) pokwitowanie kasy Dyrekcji 
P.O.H. na wpłacone wadium przetargowe w wysokości,2% od su­
my ofertowej, względnie dowód zwolnienia od obowiązku złoże­
nia wadium, b) odpis świadectwa przemysłowego, upoważniają­
cego do wykonania robót. ,

Dyrekcja Państwowej Centrali Handlowej zastrzega' sobie pra­
wo dowolnego wyboru oferenta, bez względu na sumę przetargu 
oraz prawo uznania, że przetarg nie dal wyniku, jak również pra­
wo umniejszenia lub zwiększenia ilości wykonania robót. 2126

O G Ł O S Z E N I A  D R O B N E
BRYLANTY -  biżuteria — słoto -  
sre b ro  — zegark i — Kupno — Sprze­
daż. N ow y Św ia t 48 Nowak. 4688

BUCHALTERA oraz ogtodraka-pszcze 
larza na majątek poszukujemy od zaraz 
Z. G. Z, W. M., Warszawa, Dworkowa 3.

2017

UNIEWAŻNIAM prawo jazdy, wyda­
ne Województwo Gdańskie nr 888, na 
nazwisko Najmanowski Tadeusz. 2120

Remonty samochodów 
specjalność OPEL BL1TZ 

Wszeiikie przewozy przeprowadza 
f-ma MOTOTRANSPORT 

Warszawa — Praga, ul. Brukowa 25 
teł. 76-34 H10

Sprzedaż
CZĘŚCI ROWEROWYCH 

Puławska 18 — W podwórzu 2084

UNIEWAŻNIA się Egpbione zaświad­
czenie o zwolnieniu z  obowiązku pełnie­
nia służby wojskowej, wydane przez 
R. K. U. Chełm:-Lub. 140/38/Gh. oraz le­
gitymację Powiatowego Związku Inwa; 
iidów Wojennych Gdańsk — Wrzeszcz, 
u i Rooseve!ta 13, na nazwisko Gajuś 
Mieczyslaiw, zam, Wrzeszcz, Matki Pol­
ki 2/1. 2113

ZGUBIONO legitymację tymczasową 
PPR, na nazwisko Sztajnerta Stefana. 
Adres: Okęcie — Raków nr 18. 2109

UNIEWAŻNIAM dowód osobisty, 
/książkę inwalidzką, legitymację inwa­
lidzką i legitymację ZOM. nr 9604, Ho- 
lowraa Franciszek. 2089

Cafe Bar „WARSZAWA“, Między- 
zdrój, ui. Słowackiego. Śniadania, 
obiady, kolacje.. 2111

UNIEWAŻNIAM leg ity m ację  o raz  za­
św iadczen ie  dow odu osobistego n a  
nazw isko  M alejczyka T adeusza, zam . 
G rochów  — K ołaczkow skiego 10.

2128

Iwekiedy w skoku strąca się poprzeczkę

G Ł O S S P O R T O W Y  
Polska—Węgry 9 : 5  w koksie
S u k c e s  n a s z y c h  p ię ś c ia r zy
n a Festiw alu  w  P ra d ze

PRAGA, (Obsl. wł.). Drużyna pięścia­
rzy polskich (OM TUR), którzy przeby­
wają obecnie na Festiwalu Młodzieżo­
wym w Pradze, rozegrała mecz z zespo­
łem węgierskim, wygrywając w stosun­
ku 9:5. Odbyto się 7 walk, bez spotkania 
w wadze koguciej. W wadze ciężkiej 
Polska zdobyła punkty walkowerem z po 
wodu braku przeciwnika.

Wyniki spotkań:
W. MUSZA: Szentag (P) wygrał na

punkty z Podrepsekiem (W); w. piórko­
wa: Sieradzan (P) wysoko wypunktował 
Val!nera (W); w. lekka: Baranowski (P) 
przegrał przez techniczny k. o. w drugi«) 
rundzie z Pansim (W); w. półśrednia: 
Kossowski (P) zremisował z Gutskym 
(W); w. średnia: Ambroż (P) zwycięży! 
przez k. o. w drugiej rundzie Kosmille- 
ra (W); w. półciężka: Kaczmarek (P) 
przegrał przez k. o. w drugim starciu t  
Koehlerem (W). W ringu sędziował ob. 
Sucharda (Polska).

Pięściarskie mistrzostwa juniorów
odbędti s ię  w S opocie

Miłośnicy sportu  bokserskiego będą 
mieli możność oglądania w  dniach 20, 
21, 22 sierpnia nie lada Imprezy. Bę­
dzie to trzydniowy turn ie j bokserski, 
m ający na celu wyłonienie mistrzów 
Polski, juniorów  wag ciężkich. P rzy­
pominamy, że w  końcu lipc odbyła 
się podobna im preza dla zawodników 
wag lekkich. M istrzam i poszczegól­
nych wag zostali: waga papierow a — 
Tobolczyk (Warszawa), musza — Zie­
liński (Gdańsk), kogucia — Panke 
(Poznań), piórkowa — Grymin (Łódź).

Zawodnicy przebyw ają od trzech ty ­

godni w  obozie treningowo - przygoto­
wawczym w  Oliwie. Pod troskliwym 
okiem trenera olimpijskiego, Feliks® 
Sztama, nabierają  form y i rutyny, za­
praw iając się do czekających ich spot­
kań. Są to najlepsi przedstawiciele ju­
niorów wszystkich okręgów bokser­
skich m ających poza sobą niejedną za­
szczytną walkę.

Zawody odbędą się w  Hali Sporto­
wej w  Sopocie. Po m istrzostwach obóz 
zostanie zamknięty, a uczestnicy roz­
jadą się do swoich okręgów.

Sezon bokserski na W ybrzeżu ro zp o czę ty
Milicyjny KS gromi IKS

Dnia 13 sierpnia, w  Hali Sportowej 
w Sopocie, odbył się mecz bokserski 
między IKS Wrocław i Milicyjnym 
K lubem  Sportowym z Gdyni. Meczem 
tym  bokserzy Wybrzeża rozpoczęli no­
w y sezon pięściarski.

Występ bokserów Milicyjnego KS 
połączony byi z m ałą uroczystością. 
Mianowicie, przed rozpoczęciem zawo­
dów-—: prezes GOZB, inż. Wiśniewski, 
wręczył Antkiewiczowi, Skierce i Lic- 
kowi dyplomy PZB, za zdobyte pod­
czas m istrzostw  Polski ty tu ły  mis­
trzów i wicemistrzów Polski.

Po uroczystości, na ringu zostają 
K uranda z IKS i Mikołaj czewski 
MKS. Walkę, wobec nadw agi przeciw ­
nika, w ygrywa valkowerem  M ikołaj- 
czewski, który w  walce pokazowej do­
wiódł, że nie waga, ale um iejętność de 
cydują o zwycięstwie.

W wadze koguciej, Szymonowicz po 
zaciętej walce pokonał na punkty  U- 
mińskiego. Wynik raczej problem a­
tyczny.

Wrocław 14:2
W wadze piórkowej bardzo szybki 

K otas (IKS) nie mógł pokonać młode­
go Gołyńskigo i uległ m u wysoko na 
punkty.

W wadze lekkiej Antkiewicz roz­
niósł Walugę (IKS).

W drugiej walce, w  wadze lekkiej» 
Skierka znokautował w drugiej run­
dzie Miśkiewicza (IKS).

W wadze półśredniej, taki sam  lo® 
spotkał Łyczakowskiego. Iw ański — 
„król nokautu  W ybrzeża“ — nie za­
wiódł pokładanych w  nim  nadziei.

W wadze półciężkiej, Jechliński» 
obiecujący bokser Milicyjnego, po­
bił zdecydowanie Ciećwierza.

W wadze ciężkiej, Łick znokautował 
w drugiej rundzie Włodeckiego. Za­
wodnik W rocławia podczas w alki trzy 
krotnie zaznajomił się z deskami.

Wynik meczu — 14:2 — podkreśli! 
jeszcze raz wyższość bokserów Wy­
brzeża .

RICHARD WRIGHT 5,1
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— Przysięgasz, że kazał ci znieść walizkę 
x zostawić wóz na śniegu?

— Zawsze mogę przysiąc na to, co jest 
prawdą.

— Czy postępował tak, jakby miał jeszcze 
jakieś inne zamiary?

-— Nie wiem, psze pana.
— O której, powiadasz, wyszedłeś?
— Parę minut do drugiej, psze pana.
Britten zwrócił się teraz do tamtych ludzi,

z których jeden stał koło pieca, tyłem do niego 
zwrócony i grzał sobie ręce. Nogi jego był«: 
szeroko rozstawione, w  kąciku ust żarzyło się 
cygaro.

— To musiał być ten Czerwony — powiedział 
Britten.

— Tak — odrzekł mężczyzna przy piecu — 
po cóż inaczej kazałby chłopcu nosić walizkę 
i zostawiać auto? Tylko po to, by zmylić ślad,

— Słuchaj no, Bigger — powiedział znów 
Britteri — może zauważyłeś, że ten drab po­
stępował, czy mówił w jakiś specjalny sposób, 
co? Nerwowo, czy jak? O czym mówił?

— Mówił o komunistach...
— Namawiał cię, żebyś wstąpił do partii?
— Dał mi te papierzyska do czytania...
—■ Dalej, dalej. Powtórz, co mówił.
Bigger wiedział, że biali nienawidzą Murzy­

nów, kiedy ci się dopominają o różne rzeczy, 
tymczasem właśnie oto dopominali się też ko­
muniści. Wiedział też, że biali nie znoszą, kie­
dy inni biali, walczący o prawa Murzynów, 
wtrącają się w te rzeczy.

— No na przykład — powiedział udając, 
że z trudem mu to przychodzi — mówił, że na­
dejdzie dzień, kiedy nie będzie bogatych ani 
biednych...

— Czyżby.
— I że czarni będą wtedy mieli wszelkie

szanse...
— No i co dalej?
— I powiedział, że nie będą wtedy linczować 

Murzynów...
— A co mówiła dziewczyna?
— Zgadzała się z nim. Przytakiwała mu.

— No i jakże czułeś się w tym wszystkim?
— Sam nie wiem, panie.
— To znaczy, podobali ci się?
Wiedział doskonale, że przeciętny biały czło­

wiek nie pochwaliłby jego zachwytów.
— Najęli mnie. Robiłem, co mi kazali — 

wymamrotał.
— Jakie wrażenie sprawiała dziewczyna, ba­

ła się?
Zdawał sobie doskonale sprawę, jakiego to ro 

dzaju oskarżenie miało na Janie ciążyć i przy­
pomniał sobie, że Mary płakała, kiedy nie chciał 
z nimi wejść do kawiarni.

■— No, nie wiem, psze pana. Raz się popła­
kała...

— Popłakała się?
Skupili się koło niego.
— Tak, psze pana.
— Czy ją uderzył?
— Tego nie widziałem.
—• A co jej zrobił?
— No, objął ją i przestała.
Stał opierając się o ścianę. Czerwony odblask 

ognia żarzył się na twarzach mężczyzn. Gwizd 
wsysanego przez komin powietrza mieszał się 
w oczach Biggera z gwizdem wiatru za oknem. 
Poczuł się bardzo zmęczony. Na długą chwilę 
przymknął oczy, ale zaraz znów je otworzył 
wiedząc, że musi czuwać, że musi natężyć uwa­
gę, by ocalić życie.

— Czy ten Jan mówił do ciebie o białych 
kobietach?

Zaniepokoił się.
—■ Słucham pana?

— Czy obiecywał ci, że ci ułatwi spotkanie 
z białymi kobietami, kiedy się przyłączysz do 
Czerwonych?

Wiedział doskonale, że stosunki płciowe mię" 
dzy białymi i czarnymi zdają się białym wstrę­
tne.

— Nie, psze pana —■ powiedział udając za­
żenowanie.

— Czy Jan wziął tę dziewczynę?
— Nie wiem, psze pana.
— Czyś ich woził do jakiego hotelu, czy po' 

kojów umeblowanych?
— Nie, psze pana, tylko do parku.

Siedzieli w głębi?
— Tak, psze pana.
— Jak długo jeździliście po parku?
— Chyba około dwóch" godzin, psze pan®.
— Ale słuchaj, chłopcze, jak myślisz, posia­

dał ją?
— Nie wiem, psze pana, siedzieli w głębi» 

całowali się i różne tam.
— Leżała?
— Tak, psze pana, chyba, psze pana -— po 

wiedział Bigger spuściwszy oczy, bo zdawał« 
mu się, że tak będzie składniej. Wiedział, że 
zdaniem białych każdy Murzyn pożądał białej 
kobiety i wobec tego okazywał trwożną uległość 
na samo wspomnienie imienia białej dziew­
czyny.

— Popili się, co?
— Tak, psze pana. Bardzo dużo pili.
Nagle posłyszał, że kilka aut zajeżdża przed

dom. Byłażby to policja?
( d c  f i )
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